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Pojawiła się nowa wizualiza-
cja projektu nowoczesnego 
skateparku, który ma zo-

stać wybudowany na osiedlu 
Podłęże. Obiekt planowo ma po-
wstać początkiem 2026 roku. 

Nowy projekt skateparku

Przejazd 
kolejowy 
w Maczkach 
zamknięty

Uwaga kierowcy. Od 23 
do 31 października prze-
jazd kolejowy w sosno-
wieckich Maczkach będzie 
zamknięty.

Jak czytamy w komunika-
cie zamieszczonym na przejeź-
dzie, ten będzie zamknięty od 23 
października godz. 8.00, do 31 
października godz. 14.00. Ruch 
ma się odbywać tymczasowym 
przejazdem utworzonym w po-
bliżu tego zamkniętego. 

           AZ

Osiedle Skałka II – trwa nabór 
wniosków o wynajem mieszkania
Trwa przyjmowanie wniosków 

o wynajem mieszkań w ramach 
drugiego etapu inwestycji Osiedle 
Skałka. Nabór potrwa do 31 paź-
dziernika 2024 r. Jak do tej pory 
do Jaworznickiego Towarzystwa 
Budownictwa Społecznego wpły-
nęło blisko 100 wniosków.

17 września rozpoczął się na-
bór wniosków o wynajem mieszka-
nia w Osiedlu Skałka etap II. Osoby 
zainteresowane mogą ubiegać się 
o wynajem mieszkań „pod klucz” 
w wersjach: kawalerka, dwupoko-
jowe i trzypokojowe. Najemcy będą 
mieli możliwość wyboru wykończeń, 
takich jak płytki ścienne i podłogo-
we oraz panele, spośród dostępnych 
opcji. Dostępnych jest 100 mieszkań.

Dyskusja nad reorganizacją 
sieci szkół w Jaworznie po-
nownie rozgorzała. Władze 

miasta po raz kolejny rozważają 
zmiany, rozpoczynając szeroko 
zakrojone konsultacje z przedsta-
wicielami rodziców, nauczycieli, 
związków zawodowych oraz rad-
nych. Planowane zmiany doty-
czą przede wszystkim Centrum 
Kształcenia Zawodowego i Usta-
wicznego (CKZiU), III Liceum 
Ogólnokształcącego oraz Szkół 
Podstawowych nr 2 i 7.

Problem z ciepłem i spadkiem 
liczby uczniów

Dyskusję wywołał komunikat 
spółki Tauron Wytwarzanie, która 
zapowiedziała, że do końca 2025 
roku zaprzestanie dostaw ciepła 
do budynku CKZiU przy ulicy Pro-
miennej. Jest to związane z wy-
gaszaniem bloków Elektrowni Ja-
worzno III, które dostarczały cie-
pło do tej lokalizacji. Ze względu 
na brak alternatywnych źródeł, ta-
kich jak sieć gazowa, sytuacja staje 
się coraz bardziej skomplikowana.

Przedstawiciele Taurona jed-
nak uspokajają, że zaprzestanie 
dostaw nie oznacza braku możli-
wości ogrzewania budynku – fir-
ma deklaruje chęć rozmów z gmi-
ną na temat innych rozwiązań.

Ważnym czynnikiem wpływają-
cym na reorganizację jest również 
zmniejszająca się liczba uczniów 
w szkołach, co prowadzi do reduk-

cji liczby otwieranych klas w szko-
łach średnich.

Propozycje zmian – co się zmieni 
od 2025/2026?

Podczas dwóch spotkań konsulta-
cyjnych przedstawiono propozycje, 
które zostaną poddane pod głosowa-
nie rady miejskiej w listopadzie 2024 
roku. Oto kluczowe zmiany, które 
mogą wejść w życie od roku szkol-
nego 2025/2026:
• Połączenie Szkół Podstawowych 

nr 2 i 7 – SP nr 2 zostanie prze-
niesiona do budynku SP nr 7 przy 
ulicy Ławczanej 12, przy jedno-
czesnej zmianie nazwy na SP 2.

• Połączenie III LO z I LO – Ucznio-
wie III LO przeniosą się do bu-
dynku przy ul. Licealnej 3, zacho-
wując dotychczasową strukturę 

klas i kadry nauczycielskiej.
• Przeniesienie CKZiU – Placówka 

zostanie przeniesiona z ul. Pro-
miennej 65 do budynku Zespołu 
Szkół Ogólnokształcących przy 
ul. Towarowej 61, po odnowieniu 
tej lokalizacji.

Reakcje uczniów i rodziców 
– wątpliwości i obawy

Uczniowie III LO wyrażają duże 
niezadowolenie z powodu planowa-
nych zmian, zwłaszcza że dowiedzie-
li się o nich jako ostatni. Obawiają 
się, że reorganizacja wpłynie nega-
tywnie na ich edukację, zwłaszcza 
edukację przyszłorocznych maturzy-
stów. Wielu z nich krytykuje sposób 
komunikacji ze strony władz, które – 
ich zdaniem – zbyt późno poinformo-
wały społeczność szkolną o planach.

Przewodniczący samorządu 
szkolnego, Radosław Rak, apeluje: 
„Daliście nam wybór szkoły, więc 
prosimy – nie odbierajcie go teraz”. 
Uczniowie podkreślają, że choć za-
pewniono ich o zachowaniu kadry 
nauczycielskiej, nadal pozostają 
sceptyczni wobec zapewnień władz.

Amelia, jedna z uczennic, wyra-
ża obawy: „Kadra może zostać, ale 
jak możemy być pewni, widząc jak 
to wszystko jest planowane, gdy in-
formacje są przed nami ukrywane?”

Mateusz, maturzysta z III LO, 
podkreśla: „Dlaczego, dyskutując 
o losach naszej szkoły, nie poinfor-
mowano rodziców? Jesteśmy naj-
bardziej dotknięci tymi zmianami, 
a nasz głos zdaje się nie mieć zna-
czenia”.

Reorganizacja szkół: co dalej 
z CKZiU, LO 3 oraz SP nr 2 i 7?
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Według projektu prostokątny 
skatepark o powierzchni 2185 m² 
został podzielony na sześć sekcji, 
które odpowiadają różnym pozio-
mom zaawansowania i preferen-
cjom użytkowników.

Na osiedlu Podłęże w Jaworz-
nie planowane jest otwarcie no-
wego skateparku o powierzchni 
2185 m². Projekt zakłada podział 
obiektu na sześć sekcji, dostoso-
wanych do różnych poziomów 
umiejętności użytkowników. Ska-
tepark będzie miejscem do nauki 
i doskonalenia jazdy na deskorol-
ce, hulajnodze, rolkach i rowerach 
BMX. Koszt inwestycji wyniesie 
ponad 10 mln zł, a celem projektu 
jest stworzenie przestrzeni rekre-
acyjnej dla dzieci i młodzieży oraz 
zachęcenie do aktywnego spędza-
nia wolnego czasu.

Skatepark ma składać się 
z następujących części:

Sekcja Easy – dla początkują-
cych. Znajdą się tu m.in. dwupo-
ziomowy bank ramp, prosty grind-
box, pool jam i Barcelona z wybi-
ciem, które idealnie nadadzą się 
do nauki podstaw.

Sekcja średnia – dla średnioza-
awansowanych. Zawierać będzie 
elementy takie jak dwupoziomowy 
quarter pipe, kicker gap z rainbow 
i corner bank, które pozwolą roz-
wijać umiejętności.

Sekcja Street easy – naśladują-
ca infrastrukturę miejską, z prostą 
rurką, london gapem oraz funbo-
xem z łamaną poręczą, dla tych, 
którzy będą chcieli poczuć klimat 
jazdy miejskiej.

Sekcja Street hard – dla za-
awansowanych, z przeszkodami 
takimi jak schody, długa poręcz 
oraz piramida z piłką do skakania, 
które zapewnią większe wyzwania.

Sekcja Grindbox – z różnymi 
ścianami i grindboxami, idealna 
do precyzyjnych manewrów.

Sekcja Bowl – otwarta przestrzeń 
z dynamicznymi elementami, takimi 
jak spin i wave, dla miłośników szyb-
kich i efektownych zjazdów.

Budowa skateparku na Podłę-
żu to inwestycja, która ma szansę 
wpłynąć na poprawę infrastruktury 
rekreacyjnej w Jaworznie. Ostatecz-
ny efekt zależeć będzie od sprawnej 
realizacji planu oraz późniejszego 
utrzymania obiektu.             (iw)

Nowy projekt skateparku

Wydział Nauk Społecz-
nych w Jaworznie 
Wyższej Szkoły Bez-

pieczeństwa z siedzibą w Pozna-
niu uroczyście zainaugurował 
rok akademicki 2024/2025. Wy-
darzenie miało miejsce w ATE-
lier Kultury w sobotę 19 paź-
dziernika. Uroczystość otworzy-
ła filmowa prezentacja kadry na-
ukowej uczelni do Bolera Ravela, 
władze uczelni wkroczyły do sali 
w takt muzyki do Indiany Jonesa, 
pan rektor otworzył swoją mowę 
piosenką Sanah „Hip hip hura”, 
na zakończenie zaproponował 
utwór pt. „Miejcie nadzieję”. Nie 
sposób nie lubić takiej oryginal-
nej i nietuzinkowej uczelnianej 
kadry.

W tym roku WSB w Pozna-
niu świętuje swoje dwudziesto-
lecie, co jednoznacznie potwier-
dza, że powołanie tej uczelni było 
doskonałym pomysłem. Ponieważ 
żyjemy w trudnych czasach woj-
ny za naszymi wschodnimi gra-
nicami, przed uczelnią pojawiają 
się nowe wyzwania. – Kiedy two-
rzyliśmy szkołę, to słowo „bez-
pieczeństwo” wszyscy odpychali, 
to takie „be” – mówi dr Andrzej 
Zduniak, rektor uczelni – a dzi-
siaj wszyscy go odmieniają przez 

wszystkie przypadki. Jest z bezpie-
czeństwem tak, jak z naszym zdro-
wiem. Generalnie każdy się na nim 
zna, każdy umie podpowiadać, ale 
gdy ono zaszwankuje, to wszyst-
ko inne się rzuca. Z bezpieczeń-
stwem jest podobnie. Jak mamy 
poczucie zagrożenia, Ukraina jest 
tego przykładem, naród się zjed-
noczył, skonsolidował, po to, żeby 
pomóc tym biednym Ukraińcom, 
którzy doznali agresji.

Jaworznicki Wydział Nauk 
Społecznych powołano w 2016 r. 
Na sukces tego wydziału złoży-
ło się wiele czynników. – Odnie-
śliśmy sukces przede wszystkim 
dlatego, że podchodzimy do każ-
dego studenta indywidualnie – 

mówi Anita Iwaniec – dziekan ja-
worznickiego Wydziału Nauk Spo-
łecznych. – Dla nas student nie jest 
numerem albumu, lecz jest czło-
wiekiem i partnerem do rozmowy.

Na zaproszeniach na uroczystą 
inaugurację zamieszczono wymow-
ny cytat z Napoleona Hilla „Cokol-
wiek możesz sobie wyobrazić, mo-
żesz to osiągnąć”. Nie od rzeczy 
przywołać też buddyjską sentencję: 
to my kreujemy rzeczywistość wo-
kół nas, to my decydujemy o tym, 
czy będziemy umieli odnaleźć wo-
kół siebie interesujących ludzi. WSB 
w Poznaniu i jej wszystkie zamiej-
scowe wydziały są idealnym potwier-
dzeniem, że powyższe twierdzenia 
można przekuć w realia.                eb

Wydział Nauk Społecznych 
– inauguracja roku akademickiego

Władze uczelni podczas inauguracji roku akademickiego 2024/2025 w Jaworznie 

Osiedle Skałka II – trwa nabór wniosków o wynajem mieszkania

Kryteria dochodowe 
prezentują się następująco:

Liczba osób 
w gospodarstwie 
domowym

Maksymalny 
limit dochodów

1 5 749,94 zł

2 8 049,91 zł

3 11 116,55 zł

4 13 033,19 zł

5 15 716,50 zł

6 18 399,80 zł

7 21 083,11 zł

Partycypacja w lokalu wyno-
si 1300 zł/m2, planowany czynsz: 
18,40 zł/m2. Nabór trwa do 31 
października 2024 r. Liczyć się 
będzie data dotarcia wniosku 
do JTBS, nie data wysyłki. Wnioski 
dostarczone po terminie nie będą 
rozpatrywane. Dokumenty należy 
składać w biurze Jaworznickiego 
TBS Sp. z o.o. przy ul. Mickiewi-
cza 1, od poniedziałku do piątku 
w godzinach 8:00-14:45.

– Po zakończeniu naboru wnio-
sków i przeprowadzonej weryfika-
cji ich zgodności przeprowadzone 
zostanie losowanie kolejnościwy-
boru mieszkań w poszczególnych 

kategoriach mieszkaniowych (M2, 
M3, M4). W przypadku wystąpienia 
większej liczby wniosków niż reali-
zowanych mieszkań w danej kate-
gorii mieszkaniowej – przeprowa-
dzone losowanie wyłania listę re-
zerwową – czytamy na stronie JTBS.

Blisko 100 wniosków 
o wynajem

Jak podaje JTBS, do 15 paź-
dziernika do biura spółki wpłynę-
ły 92 wnioski o wynajem mieszka-
nia w Skałce II. Największą popu-
larnością cieszą się mieszkania M4 
– 43 wnioski, M3 chce wynająć 26 
osób, a M2 – 23.             AZ

Spotkanie ws. planowania 
przestrzennego w Dąbrowie Narodowej

Podczas spotkania informacyj-
nego w sprawie planowania 

przestrzennego Dąbrowy Na-
rodowej odbyły się żywiołowe 
dyskusje. Mieszkańcy Dąbrowy 
Narodowej nie są przekonani 
co do przedstawionego planu.

Spotkanie informacyjne w spra-
wie planowania przestrzennego 
Dąbrowy Narodowej odbyło się 
17 października w sali obrad urzę-
du miejskiego. Mieszkańcy chęt-
nie przybyli na miejsce, by wysłu-
chać informacji w sprawie planów, 
które zostały przewidziane dla ich 
dzielnicy. Jednak poza słuchaniem 
podnosili oni żywiołowe dyskusje.

Zastrzeżeń co do tego pla-
nu pojawiło się wiele. Mieszkań-
cy w szczególności są przeciwni 
tego, by z ich dzielnicy zniknęły 
tereny zielone. Podniosło się rów-
nież wiele głosów, które sugero-
wały, że miasto niektóre rzeczy 
może przed nimi ukrywać czy tak-
że próbować dzielić ludzi. Dysku-
sje zatem były żywiołowe i długie. 
Całe spotkanie praktycznie zajęło 
aż dwie i pół godziny. Jego efek-
tem jest parę osób przekonanych 
do przedstawionego planu oraz 
mieszane uczucia reszty uczest-
ników.

Dariusz Janowski

Jaworznickie Towarzystwo Bu-
downictwa Społecznego poin-

formowało o wstępnym terminie 
rozpoczęcia sprzedaży mieszkań 
w Osiedlu Sfera Południe.

Jak poinformowało Jaworznic-
kie Towarzystwo Budownictwa 
Społecznego, obecnie prowadzo-
ne są formalno-prawne działania, 
mające na celu przygotowanie ko-

lejnego etapu realizacji inwestycji. 
Po zakończeniu tej procedury pla-
nowane jest rozpoczęcie sprzeda-
ży mieszkań, które wstępnie prze-
widuje się na pierwszy kwartał 
2025 roku. Aktualne informacje 
dotyczące postępów w tym pro-
cesie będą udostępniane na stro-
nie www.jtbs.jaw.pl.

AZ

Można było się spodziewać, 
że dyskusja wokół reorga-

nizacji szkół będzie burzliwa. 
Tak się właśnie dzieje i różne 
środowiska używają różnych 
argumentów, dlaczego takie 
rozwiązania im się nie podoba-
ją. Ci, którym to rozwiązanie 
jest obojętne lub uważają za 
racjonalne, na rozgłosie nie za-
leży i siedzą cicho. W najbliż-
szym czasie można więc ocze-
kiwać wielu głosów w dyskusji, 
często bardziej emocjonalnych 
niż merytorycznych, ale każdy 
ma prawo w naszym kraju wy-
powiadać swoje opinie. W Ja-
worznie chyba też?

Wiele osób, pośród tych nie-
zadowolonych, jest przekona-
na, że plan na tę reorganizację 
powstał już wcześniej. Jawi się 
więc jako tajny, o czym nikt nie 
wiedział, poza włodarzami. Bo 

jeśli argumentem do zmian jest 
np. zły stan budynku CKZiU, to 
powstaje pytanie: jak doprowa-
dzono do tego, że ten budynek 
jest w takim stanie? Jeśli mówi 
się o przenoszeniach SP2 do 
SP7, to powstaje pytanie: Czy 
dlatego w SP7 jest problem z 
powierzeniem stanowiska dy-
rektora? Czy połączenie Liceum 
nr 1 i Liceum nr 3 z dwoma dy-
rekcjami to zabieg, aby nie pod-
paść żadnej z nich? Wiadomo 
wszak, że utrzymywania dwóch 
administracji w jednym budyn-
ku to absurd i na dłuższą metę 
sprawi wiele problemów. Cho-
dzą zatem w mieście plotki, że 
zmiany były już dawno zaplano-
wane i pójdą za tym zaplanowa-
ne zmiany na stanowiskach dy-
rektorów.

Pierwsze zmagania rodziców 
uczniów z tych szkół zapowie-

dziane są na sesję rady miejskiej. 
I tutaj, dzięki zmienionemu sta-
tutowi po ostatnich wyborach, 
mieszkańcy mają wreszcie głos. 
Będą mogli zadawać pytania, żą-
dając wyjaśnień i to publicznie, 
a nie w cieniu gabinetów. Ten 
moment pokazuje, jak ważne 
jest przywrócenie głosu miesz-
kańcom. Zobaczymy jednak, czy 
skorzystają z tego merytorycznie, 
czy tylko emocjonalnie?

Kolejne pytanie, które so-
bie zadaję: Czy to nie początek 
zmian? Co będzie dalej? Czy są 
szersze plany w sprawie reorga-
nizacji szkół podstawowych?

Wydaje się, że najwyższy czas 
przeprowadzić w tej sprawie 
szczerą dyskusję. Bo wiadomo, 
że z demografią nie wygramy, a 
ten proces, który się rozpoczął, 
choć bolesny, i tak się potoczy.

Franciszek Matysik

Osiedle Sfera Południe. Od kiedy 
będzie można kupować mieszkania?

eprasa.pl d6184531b4
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 kolejna sesja rady miasta odbędzie się 24 października
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Zapraszamy na imprezę an-
drzejkową w Gościńcu Sosi-
na, podczas której odbędą 
się niezapomniane atrakcje. 
Wśród nich występ fina-
listki „The Voice of Poland” 
– Sandry Rusin. Weź udział 
w magicznym wieczorze, 
pełnym muzyki, tańca i nie-
zapomnianych atrakcji już 
30 listopada. Zarezerwuj 
swoje miejsce na to wyjąt-
kowe wydarzenie!

Dodatkową atrakcją bę-
dzie występ Magdaleny Su-
ruło, wirtuozki saksofonu, 
której występ doda imprezie 
niezwykłego klimatu. Odpo-
wiednią oprawę muzyczną 
zapewni DJ Dawid. Gości-
niec Sosina, z przestronną 
salą bankietową i profesjo-
nalną obsługą gwarantuje 
komfort oraz wyśmienite 
dania, które zadowolą pod-
niebienia wszystkich gości.

Wydarzenie odbędzie się 
30 listopada 2024 roku o go-
dzinie 19:30, a koszt udziału 
wynosi 240 złotych za oso-
bę. Rezerwacje są możliwe 
poprzez email manager.go-
sciniec.sosina@gmail.com 
lub telefonicznie pod nume-
rem +48 500 233 000.

(iw)

Zabawa andrzejkowa w Gościńcu Sosina

W spotkaniu konsultacyj-
nym, które odbyło się 15 paź-
dziernika w budynku Liceum 
Ogólnokształcącego nr 1 wzięli 
udział: Tomasz Jewuła – pełno-
mocnik prezydenta ds. oświa-
ty i współpracy akademickiej, 
Irena Wojtanowicz-Stadler – 
naczelnik Wydziału Edukacji 
Urzędu Miejskiego w Jaworz-
nie, Bogusława Śledzińska – 
dyrektor Miejskiego Zespołu 
Obsługi Placówek Oświatowo-
-Wychowawczych w Jaworznie, 
dyrektorzy, przedstawiciele na-
uczycieli i rad rodziców – Cen-
trum Kształcenia Zawodowego 
i Ustawicznego, Szkoły Podsta-
wowej nr 2 i III Liceum Ogólno-
kształcącego w Zespole Szkół 
Ogólnokształcących, Szkoły 
Podstawowej nr 7 z Oddziała-
mi Integracyjnymi, dyrektorzy 
I i II Liceum Ogólnokształcące-
go, Tadeusz Kaczmarek, Ma-
riusz Kowalski, Barbara Ziętek, 
Przemysław Kawka, Renata Ga-
cek – członkowie Komisji Edu-
kacji Rady Miejskiej w Jaworz-
nie, Monika Łazowska – prezes 
Oddziału Związku Nauczyciel-
stwa Polskiego, Maciej Brül – 
przewodniczący Międzyzakła-
dowej Organizacji Związkowej 
NSZZ „Solidarność” Pracow-
ników Oświaty i Wychowania.

Przyszłość pełna 
niewiadomych

Obawy uczniów dotyczą 
także codziennych kwestii, 
takich jak dojazdy do no-
wej szkoły i możliwość nauki 
na dwie zmiany. Wizja prze-
prowadzki do innej placów-
ki wiąże się również z utratą 
tożsamości szkoły. Uczniowie 
obawiają się zamknięcia spe-
cjalistycznych profili, takich 
jak CYBER.MIL, jedynej ta-
kiej klasy w Jaworznie. Reor-
ganizacja nie pozwoli na łatwy 
odbiór młodszego rodzeń-
stwa ze szkoły podstawowej, 
co wcześniej było możliwe 
dzięki bliskości placówek.

Uczniów z tej szkoły popie-
rają członkowie Młodzieżowej 
Rady Miasta.

„Większość z nas nie po-
piera tej zamiany szkół, ponie-
waż ona w nas uderza po pro-
stu. Uderza zarówno w naszą 
szkołę, w LO3, jak i w LO1, 
ponieważ nasi uczniowie by-
liby prawdopodobnie stłocze-
ni wtedy w jednym budynku” 
– mówi członek prezydium 
Młodzieżowej Rady Miasta – 
Adam Wola.

Oświadczenie 
Przemysława Kawki

Głos w sprawie zabierają 
również radni. Radny Przemy-
sław Kawka apeluje o spokój 
i rozwagę w rozpowszechnia-
niu nieprawdziwych informa-
cji, zapewniając, że żadna de-
cyzja jeszcze nie zapadła.

[…] Zapewniam, że żadna 
decyzja jeszcze nie zapadła, 
a rekomendacje, które zosta-
ły wypracowane mają posłu-

żyć przygotowaniu kolejnych 
analiz, propozycji rozwiązań 
oraz by mogły odbyć się spo-
tkania z każdą z grup zainte-
resowanych tą sprawą. Ro-
zumiem emocje, wzburzenie 
czy też złość, ale niezależnie 
od przekonań i poglądów de-
cyzja w sprawie przeniesie-
nia CKZiU będzie musiała za-
paść. Obecny budynek szko-
ły jest w stanie złym, bardzo 
złym […]. Wiem, jakie emo-
cje oraz niepokój Wam dzisiaj 
towarzyszą. [...] Chcę, aby-
ście wiedzieli, że na bieżąco 
monitoruje sprawę i uczest-
niczę w posiedzeniach ze-
społu dot. powyższej sprawy 
oraz Komisji Edukacji Rady 
Miejskiej. Moim celem jest, 
aby zarówno uczniowie, na-
uczyciele oraz mieszkańcy 
nie ucierpieli w tym procesie, 
a ewentualne zmiany były jak 
najmniej dotkliwe”.

Uczniowie CKZiU nie mają 
z tym dużego problemu
Uczniom Centrum Kształ-

cenia Zawodowego i Usta-
wicznego przenosiny na 
Podłęże raczej nie przeszka-
dzają. Wielu z nich odbiera 
tę zmianę jako pozytywną, 
ze względu na lepszą lokali-
zację i dojazd, a innym jest 
obojętnie, w jakim budynku 
będą się uczyć.

„Na pewno plusem jest 
lepsza lokalizacja, bo na elek-
trownie ciężko jest dojechać” 
– mówi jeden z uczniów.

O planach miasta zwią-
zanych z reorganizacją szkół 
słyszeli już jakiś czas temu 
i doskonale wiedzą, w jakim 
stanie znajduje się budynek 
przy elektrowni. Jedyna oba-
wa, jaka pojawiła się wśród 
uczniów CKZiU, to mała ilość 
miejsc parkingowych na Osie-
dlu Podłęże. Liceum nie 
ma swojego wielkiego parkin-
gu, a uczniowie, czy nauczy-
ciela, którzy tam dojeżdżają, 
korzystają z miejsc dostępnych 
przy blokach. O brak miejsc 
na parkingu obawiają się rów-
nież mieszkańcy osiedla.

Mieszkańcy Podłęża 
protestują

Reorganizacja szkół w Ja-
worznie dotknie też mieszkań-
ców Podłęża – tak twierdzą 
wspomniane osoby. Na wielu 
budynkach w tej części miasta 
pojawiły się karteczki, w których 
mieszkańcy opisują swoje obawy 

Reorganizacja szkół: co dalej 
z CKZiU, LO 3 oraz SP nr 2 i 7?

oraz niezadowolenie z tych pla-
nów. Według nich taka zmiana 
w mieście będzie dla nich utrud-
nieniem i podają trzy główne ar-
gumenty. Po pierwsze, ucznio-
wie techników będą blokowali 
nieliczne miejsca parkingowe 
i ich zdaniem wchodzili z nimi 
w konflikty. Po drugie, mło-
dzież i dorośli uczniowie mogą 
dopuszczać się nieodpowied-
nich zachowań i niepokoić tym 
mieszkańców bloków. A po trze-
cie uważają, że uczniowie CKZiU 
mogą wpływać na bezpieczeń-
stwo i komfort dzieci z okolicz-
nych przedszkoli.

Rodzice dzieci z SP 2 będą 
walczyć o szkołę

Z planami miasta nie 
zgadzają się także rodzice 
uczniów uczęszczających 
do Szkoły Podstawowej nr 
2, która mieści się w jednym 
budynku z III Liceum Ogólno-
kształcącym. Jak podkreślają, 
o reorganizacji szkół w mie-
ście dowiedzieli się na sa-
mym końcu i nie zamierzają 
się z tą decyzją zgodzić. Nie-
dawno szkoła przeszła grun-
towny remont, w którym do-
stosowano m.in. łazienki pod 
najmłodszych uczniów. Szko-
ła ta jest też dostosowana pod 
uczniów z niepełnosprawno-
ściami.

„Część rodziców wybrała 
tę szkołę ze względu właśnie 
na klasy integracyjne” – mówi 
jedna z mam ucznia SP 2.

Rodzice uważają, że moż-
na znaleźć w tej całej sytuacji 
inne rozwiązanie.

„Rodzice z liceum, jak i ro-
dzice dzieci z podstawów-
ki będą walczyć o to, żeby 
ta szkoła tu pozostała” – mówi 
mama ucznia z SP 2.

Petycja sprzeciwiająca się 
zmianom

W internecie pojawiła się 
petycja o nazwie „NIE dla re-
organizacji szkół w Jaworz-
nie”, która jest odpowiedzią 
na plany miasta. Jej autorem 
jest Marcin Nosal, który za-
chęca wszystkie osoby sprze-
ciwiające się zmianom w ja-
worznickich szkołach, aby 
podpisały się pod apelem 
do władz miasta. Protestują-
cy mieszkańcy podkreślają, 
że plany zmian w jaworznic-
kich szkołach nie uwzględnia-
ją wielu ich problemów m.in. 
tych komunikacyjnych i infra-
strukturalnych.

Link do petycji znajduje się 
w artykule na portalu jaw.pl
 o nazwie „NIE dla reorgani-
zacji szkół w Jaworznie – pe-
tycja mieszkańców”.
W tym tygodniu dyskusja pojawi się 
w Zespole Szkół Ogólnokształcących. 
We wtorek, 22 października odbyło 
się spotkanie rodzicami uczniów pod-
stawówki i liceum, a w czwartek, 24 
października z przedstawicielami tró-
jek klasowych mają się spotkać radni 
i przedstawiciele urzędu miejskiego.

(iw)

Radny Przemysław Kawka

eprasa.pl d6184531b4
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I N F O R M A T O R
P O L I C J A

Komenda Miejska, ul. Narutowicza 1 ......................................... tel. 997, 47 85-25-255

S T R A Ż  P O Ż A R N A

Komenda Miejska, ul. Krakowska 7.............................................tel. 998, 47 851-08-00

S T R A Ż  M I E J S K A
Straż Miejska – Plac Górników 5 ...................................................tel. 986, 32 618-16-18

P O G O T O W I A
Numer alarmowy .....................................................................................................tel. 112
Pogotowie ratunkowe, ul. Chełmońskiego 28..................................................... tel. 999
Pogotowie gazowe, Jaworzno, ul. Matejki 33 ..................................................... tel. 992
Pogotowie energetyczne, ul. Wojska Polskiego 2 .............................................. tel. 991
Pogotowie wodociągowe, ul. Św. Wojciecha 34 ................................................. tel. 994
Pogotowie ciepłownicze, Al. Tysiąclecia 7 .......................................................... tel. 993
Powiatowe Centrum Zarządzania Kryzysowego, ul. Krakowska 22 ....tel. 32 61-81-890

U R Z Ę D Y
Urząd Miejski ul. Grunwaldzka 33 – centrala...................................... tel. 32 618-15-00
strona internetowa:  ..............................................................................www.jaworzno.pl
Miejski Rzecznik Konsumentów – Plac Górników 5 ........................... tel. 32 61-81-777
Urząd Skarbowy, ul. Grunwaldzka 274 ................................................tel. 32 616-54-94
Powiatowy Urząd Pracy Jaworzno, ul. Północna 9b .......................... tel. 32 618-19-00
Poczta Główna, ul. Pocztowa 9 .............................................................tel. 32 616-38-32
Prokuratura Rejonowa, ul. Inwalidów Wojennych 5...........................tel. 32 615-57-01
Sąd Rejonowy, ul. Grunwaldzka 28 ..................................................... tel. 32 758-62-00
Infolinia ZUS ........................................................................................... tel. 22 560 16 00

Z D R O W I E
Szpital Miejski, ul. Chełmońskiego 28 ........................ tel. 32 616-44-82, 32 317 45 11

M I E J S K I E  I N S T Y T U C J E
Miejska Biblioteka Publiczna, ul. Rynek Główny 17 ...........................tel. 32 751-91-92
Biblioteka Pedagogiczna .......................................................................tel. 32 616-26-95
Muzeum Miasta Jaworzna, ul. Pocztowa 5.......................................... tel. 32 618-19-50
Miejskie Centrum Kultury i Sportu, ul. Grunwaldzka 80 ...................tel. 32 745-10-30
Miejski Ośrodek Pomocy Społecznej (MOPS), ul. Północna 9b ....... tel. 32 618-18-40

S P O Ł E C Z N E  I N S T Y T U C J E
Hospicjum, ul. Górniczej 30, od 8.00 do 16.00 .................................. tel. 32 616 -74-44 
Hospicjum 24h/dobę domowe ............................................................. tel. 601-51-91-02

S P O T K A N I A  A A
Obecnie wszystkie mitingi AA na terenie Jaworzna odbywają się na ul. Św. M. Kolbego 
5 (salka przy kościele na Osiedlu Stałym) w każdy wtorek o godzinie 18.15, środę godz. 
18.00 i sobotę godz. 17.00. 

Serwis informacyjny

Numer zamknięto 22 października 2024 r.

OGŁOSZENIA

„KORONA” Lelko J an 

t el/ f ax 32/  616 35 98,  502 298 696

32/D/11

t el.  32/ 615 04 15

31/D/11

32/  752 60 75, 616 85 67, 600 390 300

33/D/11

Zakład Pogrzebowy Misja 
Jaworzno ul. Sławkowska 16a 

tel. 32/ 616 22 68, 032/ 751 95 92

Czynne całą dobę, bezpłatna kaplica pożegnalna

31/D/11

173/p/15

OGŁOSZENIE

NrNr1

JAWORZNIANIE 
ODESZLI DO PANA

KOMUNIKAT

Państwowy Powiatowy Inspektor Sani-
tarny w Jaworznie informuje, że każdo-
razowo w przypadku pokąsania (ale tak-
że podrapania, poturbowania, oślinie-
nia) przez zwierzę dziko żyjące np. dzi-
ka, lisa, wiewiórkę należy niezwłocznie 
skontaktować się z lekarzem (POZ, nocna 
i świąteczna opieka, SOR) celem opatrze-
nia rany i skierowania pacjenta do porad-
ni chorób zakaźnych. W poradni pacjent 
jest konsultowany przez lekarza specja-
listę chorób zakaźnych, który podejmuje 
decyzję o rozpoczęciu szczepień przeciw-
ko wściekliźnie.
Szczepienie jest wielodawkowe, o sche-
macie szczepienia decyduje lekarz. Naj-
bliższa poradnia chorób zakaźnych, 
gdzie konsultowani i szczepieni są pa-
cjenci po narażeniu na zakażenie wiru-
sem wścieklizny znajduje się w Tychach 
w Wojewódzkim Szpitalu Specjalistycz-
nym przy ul. Edukacji 102.

Miejski Zarząd Nierucho-
mości  Komunalnych 

w Jaworznie przypomina – 
po upływie 20 lat należy od-
nowić opłatę za grób. Wiele 
osób o tym zapomina, co może 
prowadzić do nieprzyjemnych 
konsekwencji. Groby, za które 
nie zostaną uregulowane opła-
ty, mogą zgodnie z prawem 
zostać zlikwidowane.

Miejski Zarząd Nieruchomo-
ści Komunalnych w Jaworznie 
zarządza cmentarzami komu-
nalnymi w Szczakowej i Wilko-
szynie, gdzie znajduje się wie-
le nieopłaconych mogił. Na nie-
których grobach pojawiły się 
tabliczki z informacją o plano-

wanej likwidacji, co ma na celu 
przypomnienie rodzinom zmar-
łych o konieczności zgłoszenia 
się MZNK, aby uiścić opłatę. 
Na cmentarzu w Szczakowej 
oznakowano w ten sposób 93 
groby – podaje MZNK.

Koszt opłaty za grób ziemny 
wynosi: – mogiła pojedyncza: 
340,00 zł brutto – mogiła dzie-
cięca: 200,00 zł brutto

Szczegółowe informacje 
można uzyskać w Dziale Go-
spodarki Cmentarzami MZNK 
w Jaworznie, mieszczącym się 
na Cmentarzu Komunalnym 
Wilkoszyn (ul. Wilkoszyn 102), 
tel.: 32 745 10 57.

AZ

MZNK przypomina 
o opłatach za groby

Samochód oso-
bowy zderzył 

się z motocyklistą 
na ulicy Piekar-
skiej w Jaworznie. 
17-letni motocykli-
sta trafił do szpitala 
ze złamaną ręką. 
Sprawcy może gro-
zić nawet do 3 lat 
pozbawienia wol-
ności za spowo-
dowanie wypadku 
drogowego.

Do wypadku dro-
gowego z udziałem 
samochodu osobo-
wego i motocyklisty 
doszło w poniedzia-
łek, 14 października 

Śp. WOJNAROWSKA DANUTA zmarła 19-10-2024. Żyła lat 70. 
Pogrzeb odbył się 22-10 na cmentarzu CMENTARZ PARAFIALNY NA 
NIEDZIELISKACH.

Śp. TWARDOSZ Z DOMU POLAŃSKA STEFANIA zmarła 18-10-
2024. Żyła lat 88. Pogrzeb odbył się 19-10 na cmentarzu CMENTARZ 
KOMUNALNY SZCZAKOWA.

Śp. JAROMIN ZDZISŁAW zmarł 18-10-2024. Żył lat 94. Pogrzeb odbył się 
22-10 na cmentarzu CMENTARZ KOMUNALNY SZCZAKOWA.

Śp. PAWEŁKO TERESA zmarła 16-10-2024. Żyła lat 73. Pogrzeb odbył się 
19-10 na cmentarzu CMENTARZ PARAFIALNY W JELENIU.

Śp. MADEJ Z DOMU DOBJASZ HALINA zmarła 16-10-2024. Żyła lat 
85. Pogrzeb odbył się 19-10 na cmentarzu CMENTARZ KOMUNALNY 
WILKOSZYN.

Śp. SZCZĘCH EWA zmarła 15-10-2024. Żyła lat 72. Pogrzeb odbył się 17-10 
na cmentarzu CMENTARZ KOMUNALNY WILKOSZYN.

Śp. GAUDYN HELENA zmarła 15-10-2024. Żyła lat 91. Pogrzeb odbył się 
17-10 na cmentarzu CMENTARZ PARAFIALNY W JELENIU.

Śp. LEWICKI JAN zmarł 15-10-2024. Żył lat 80. Pogrzeb odbył się 18-10 na 
cmentarzu CMENTARZ KOMUNALNY WILKOSZYN.

Śp. KLOC JÓZEFA zmarła 14-10-2024. Żyła lat 75. Pogrzeb odbył się 19-10 
na cmentarzu CMENTARZ PECHNICKI.

Śp. STAWIARZ TADEUSZ zmarł 14-10-2024. Żył lat 65. Pogrzeb odbył się 
19-10 na cmentarzu CMENTARZ KOMUNALNY WILKOSZYN.

Śp. TRYBUŚ HENRYK zmarł 14-10-2024. Żył lat 64. Pogrzeb odbył się 18-10 
na cmentarzu CMENTARZ KOMUNALNY WILKOSZYN.

Śp. BORYŚ ALINA zmarła 14-10-2024. Żyła lat 71. Pogrzeb odbył się 16-10 
na cmentarzu CMENTARZ PARAFIALNY.

Śp. MAZUREK STANISŁAWA zmarła 13-10-2024. Żyła lat 0. Pogrzeb odbył 
się 16-10 na cmentarzu CMENTARZ PARAFIALNY NA OSIEDLU STAŁYM.

Śp. BEZULKO VIRA zmarła 13-10-2024. Żyła lat 62. Pogrzeb odbył się 17-10 
na cmentarzu CMENTARZ KOMUNALNY WILKOSZYN.

Śp. WOJCIECHOWSKA ZUZANNA zmarła 13-10-2024. Żyła lat 77. 
Pogrzeb odbył się 17-10 na cmentarzu CMENTARZ PARAFIALNY NA 
OSIEDLU STAŁYM.

Śp. PĘCZKOWSKA DANUTA zmarła 12-10-2024. Żyła lat 93. Pogrzeb 
odbył się 17-10 na cmentarzu CMENTARZ PARAFIALNY W JELENIU.

Śp. WAWRZONKOWSKI MIECZYSŁAW zmarł 12-10-2024. Żył lat 65. Pogrzeb 
odbył się 16-10 na cmentarzu CMENTARZ KOMUNALNY WILKOSZYN.

Śp. LUPERTOWICZ LUDWIKA zmarła 11-10-2024. Żyła lat 90. Pogrzeb 
odbył się 17-10 na cmentarzu CMENTARZ PECHNICKI.

Samochód osobowy uderzył w motocyklistę

około godziny 15:45 
na Leopoldzie. Wy-
jeżdżający z ulicy 
Działkowej 35-let-
n i  m ieszkan iec 
Krakowa nie ustą-
pił pierwszeństwa 

17-letniemu moto-
cykliście. Kierowca 
mazdy nie zauważył 
jadącego prawidło-
wo ulicą Piekarską 
młodego mieszkań-
ca Jaworzna i do-

prowadził do zde-
rzenia.

W wyniku ude-
rzenia poważnego 
urazu doznał 17-la-
tek, który ze złama-
ną ręką został zabra-

ny do szpitala przez 
pogotowie ratun-
kowe. Na miejscu 
zdarzenia obecni 
byli policjanci z Wy-
działu Ruchu Dro-
gowego, a kierowcy 
w chwili zdarzenia 
byli trzeźwi.

Obecnie prowa-
dzone jest postępo-
wania karne w spra-
wie spowodowa-
nia wypadku dro-
gowego. 35-latkowi 
zgodnie z kodeksem 
karnym może grozić 
nawet do 3 lat po-
zbawienia wolności.

Weronika Palka

eprasa.pl d6184531b4
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SP nr 19 otwarto w 1954 roku

Aktualności

Stowarzyszenie „Partum 
Synthesis” zainaugu-

rowało swoją działalność 
koncertem zorganizowa-
nym we Włoszech, przypo-
minając o naszej majowej 
Konstytucji 1791 roku. 
Wraz w konsulem hono-
rowym RP przy wsparciu 
Ministerstwa Spraw Za-
granicznych odbyły się 
we Florencji obchody pol-
skiego Święta Trzeciego 
Maja. Ambitna i jakże po-
trzebna inicjatywa.

Zaproszona przez prezesa 
Stowarzyszenia Miłosza A. Li-
powieckiego wybrałam się 15 
października do Biblioteki Ślą-
skiej na spotkanie poświęcone 
Hannie Marzyńskiej. Wspo-
minali ją uczniowie, był kon-
cert i wykład pana profesora 
dr hab. Adama Korzeniow-
skiego, który jest nie tylko ce-
nionym pedagogiem, wykła-
dowcą wyższych uczelni, lecz 
także dyrygentem. Dobrze 
skomponowane spotkanie: 
ofiarna praca nauczyciela mu-
zyki i wykład ku przestrodze.

Piękna jest wdzięczność 
i uczniowska pamięć. Kon-
cert poświęcony pani Han-
nie Marzyńskiej był wzrusza-
jącą refleksją także nad tym, 
jaki powinien być nauczyciel. 
Słowo dziękuję podało z ust 
jej uczniów. Wspominali: Pola 
Atmańska, Magdalena Bal-
cer, Magdalena Mikler, Mar-
tyna Usowicz, Dariusz Bar-
wiński.

Pani profesor szanowała 
uczniów, kiedy widziała talent, 
to nie dopuściła, aby uczeń 
zlekceważył ten dar. A kie-
dy zauważyła u ucznia zwąt-
pienie, że nie uda mu się zre-
alizować marzeń, to wierzyła 
w niego bezgranicznie, mobi-
lizowała do pracy i powtarzała 
„wszystko jest możliwe”.

W koncercie wśród zna-
komitych wykonawców za-
prezentowała się także Ma-
ria Pawlik z Jaworzna. Grała 
na oboju przepięknie, akom-
paniował dr Szczepan Koń-
czal. Maria uczy się w klasie 
Pauliny Kończal.

Wykładu profesora Adama 
Korzeniewskiego, słucha-
łam z ogromnym zaintereso-
waniem, mówił pan profesor 
o muzyce, o uświadomieniu 
potrzeb muzycznych młodego 
pokolenia, o wspólnym budo-
waniu w codziennym trudzie: 

nauczyciel i uczeń. Mówił tak-
że o roli nauczyciela, o tym, 
jaki powinien być: wiedza, 
kompetencja, osobowość. 
Refleksje nad kształtowa-
niem świadomości i potrzeb 
muzycznych osadził w cza-
sie. Muzyka jest bezwzględ-
na: czas tylko dla niej, jakby 
świat poza nią nie istniał.

Po wykładzie dyskusja. 
Głos zabierali nauczyciele. 
Koncert i panel dyskusyjny 
perfekcyjnie prowadzili: Aga-
ta Empfinger i Miłosz A. Lipo-
wiecki.

Wnioski z dyskusji, to te-
mat dla tych, co decydu-
ją o edukacji, szkoda tylko, 
że ich na sali nie było. Na-
wet nie wysłali swoich repre-
zentantów. Pewno wszyscy, 
co świeżo na stołkach zasiedli, 
świętowali zwycięstwo 15 paź-
dziernika. Oby w porę oprzy-
tomnieli.           Barbara Sikora

Hanna Marzyńska In Memoriam

Wedle niepisanej tra-
dycji jak jest jesień 

to i musi być Biesiada Je-
sienna. Tak więc w środę 
16 października na sce-
nie ATElier Kultury Klub 
Relax w takiej biesiadzie 
zaprezentowało się osiem 
jaworznickich zespołów 
śpiewaczych, czyli innymi 
słowy całe jaworznickie 
wyborowe towarzystwo 
od pieśni ludowych i bie-
siadnych. 

Pojechaliśmy z myślą 
o bacznym przysłuchaniu 
się tekstom piosenek jesien-
nych, o których mamy raczej 
stereotypowe pojęcie, pew-
nie będzie melancholijnie 

i smutnawo. Tymczasem ar-
tyści nas zaskoczyli. Zespół 
Jaworznianki zaproponował 
całkiem miłą piosenkę o ja-
rzębinie, owocu jesiennym. 
Anna Jachimczyk prowadzą-
ca zespół mówi, że jarzębi-
na kojarzy nam się z jesienią, 
jak kwitnie, to już wiadomo, 
że nadeszła jesień. Były też 
piosenki o tematyce frywol-
nej, miłosne – dodaje pani 
Anna. Zespół zaśpiewał też 
piosenkę nieco melancholij-
ną „Słoneczko na zachodzie” 
o tym, jak na wojnę szedł rol-
nik, kowal, a każdy żegnał 
się z dziewczyną. Piosenkę 
o zbliżającej się jesieni ży-
cia zaśpiewał zespół Szcza-

kowianki. To zdaniem Kry-
styny Brandys z tego zespołu 
piosenka melodyjna i bardzo 
ładna. Drugi utwór zespołu 
też „taki smętny”, mówi pani 
Krystyna – o panience, co jej 
się nigdy w życiu nie układa. 
Pewnie w opiniach niektórych 
pieśni ludowe bywają banal-
ne i pospolite. Tymczasem 
już w XIX w. tzw. ludoznaw-
cy uznali, że te pieśni to zbiór 
wiedzy różnorodnej – o nie-
bie, ziemi, człowieku, zwie-
rzętach, czarach, medycynie, 
a nawet gwiazdach. Doszuka-
no się też w tekstach analogii 
do zwyczajów ludów starożyt-
nych. Kto by się spodziewał? 

eb

Od 14 października 
w Centrum Kultu-
ralno-Społecznym 

im. Mirosława Ciołczyka 
można oglądać ekspozycję 
poświęconą życiu, dzia-
łalności i świadectwom 
cudów papieża Polaka, 
Honorowego Obywatela 
miasta Jaworzna Świętego 
Jana Pawła II.

Na miejscu zgromadzono 
książki, czasopisma, wydaw-
nictwa okolicznościowe, ma-
teriały multimedialne i inne 
eksponaty pochodzące ze 
zbiorów rodziny Ciołczyków, 
Miejskiej Biblioteki Publicznej 
w Jaworznie Filii w Ciężkowi-
cach oraz udostępnione dzię-
ki uprzejmości pani Klimczak.

Dla starszego pokolenia 
konfrontacja z prezentowany-

mi treściami stanowiła swoje-
go rodzaju refleksyjny powrót 
do przeszłości. Najmłodsi ze 
zdumieniem dowiadywali się, 
że Karol Wojtyła jako biskup 
i kardynał często odwiedzał 
Jaworzno i Ciężkowice, gdzie 
znajduje się wystawa. Odpra-
wiał msze w miejscowym ko-
ściele parafialnym oddalonym 
od CKS o 200 metrów, bierz-
mował młodzież. Chętni mo-
gli sprawdzić swoją wiedzę na 
temat postaci wielkiego Pola-
ka, rozwiązując przygotowany 
quiz. W dniu inauguracji wy-
darzenia gospodarze często-
wali gości kremówkami z Za-
kładu Ciastkarsko-Piekarskie-
go Janina Banasik.

16 października w 46. 
rocznicę wyboru Karola Woj-
tyły na Stolicę Piotrową z wi-

zytą do CKS przybyli ucznio-
wie klasy 4 a ze Szkoły Pod-
stawowej nr 18 wraz z kate-
chetką panią Moniką Siwek, 
by pogłębić wiedzę na temat  
papieża przełomów.

Dzień później na warsztaty 
edukacyjno-artystyczne „Pa-
pież w oczach dzieci” zawitali 
drugoklasiści z klasy 2 b SP 18 
wraz z wychowawczynią pa-
nią Jadwigą Janią.

Wystawę przygotowaną 
przez Wandę Ciołczyk we 
współpracy z panią Anetą 
Łyp, kierownik filii Ciężkowi-
ce MBP w Jaworznie obejrzeć 
można w holu Centrum Kultu-
ralno-Społecznego w Jaworz-
nie- Ciężkowicach przy u. Ks. 
Andrzeja Mroczka 49 do koń-
ca października.

(iw)

Szkoła Podstawowa 
nr 19 w Jaworznie 
obchodziła 70-lecie 

swojego istnienia. Z tej 
okazj i  zorganizowała 
huczne obchody, w któ-
rych uczestniczyli obecni 
uczniowie i nauczyciele 
oraz absolwenci. W jubi-
leuszu wziął udział rocznik 
'74, który obchodzi 50-le-
cie ukończenia szkoły.

Najmniejsza szkoła w Ja-
worznie obchodziła jubile-
usz 70-lecia swojego istnie-
nia. Przez ten okres przez 
mury Szkoły Podstawowej 
nr 19 im. Mikołaja Koperni-
ka w Jaworznie przewinęło 
się wiele uczniów, a także 
nauczycieli. Każdy z nich 
z sentymentem wspomi-
na to miejsce, a także oso-
by, które się tam uczyły lub 
pracowały.

Z okazji okrągłych uro-
dzin szkoły odbyła się uro-
czysta akademia, w której 

Wystawa papieska w Centrum 
Kulturalno-Społecznym

70-lecie Szkoły Podstawowej nr 19
Świętowali uczniowie, nauczyciele i absolwenci

wzięli udział uczniowie, na-
uczyciele, absolwenci, a tak-
że byli pracownicy. Na ob-
chodach pojawił się także 
zastępca prezydenta miasta 
Artur Dzikowski. Uczniowie 
zaprezentowali występy ar-
tystyczne przed zgromadzo-
nymi gośćmi, a o zabranie 
głosu i grę na gitarze poku-
siła się nawet pani dyrektor 
Kinga Jędrzejek. Cała uroczy-

stość została nazwana „Spo-
tkaniem po śniadaniu”.

Szczególnymi gośćmi pod-
czas jubileuszu byli absolwen-
ci z rocznika 1974, którzy 
w tym roku obchodzą 50-le-
cie ukończenia szkoły. Mimo 
że minęło już trochę cza-
su, to wciąż w pamięci mają 
swoich ulubionych nauczycie-
li, a także wspomnienia tam-
tych lat.            Weronika Palka

Absolwenci rocznika 1974

Uroczyste obchody 70-lecia SP 19

Jaworznicka Biesiada Jesienna 2024

Biesiada Jesienna 2024
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Zdarzyło się w Jaworznie. Historie prawdziwe

Lubię słuchać ludzi, a ludzie 
lubią opowiadać mi swoje hi-
storie. Jeśli zdarzyło ci się
coś, czym chcesz się podzie-
lić, skontaktuj się z nami, 
a my opiszemy i opubliku-
jemy twoją historię. Mail: 
historiegrazyny@gmail.com

OGŁOSZENIE

Szczęśliwego 
rozwodu

Pani Asia zaczyna tak: podobno 
kierowca jest szczęśliwy dwa razy, 
w dniu kiedy kupi auto i w dniu, 
w którym je sprzeda. Ja byłam 
szczęśliwa w dniu ślubu i w dniu 
rozwodu. Arka poznałam na „Usiu”, 
uczyliśmy się na jednym wydzia-
le, ale na innych kierunkach, więc 
wspólne mieliśmy tylko niektóre 
wykłady. Zwracał na siebie uwagę, 
nie był superatrakcyjny, ale umiał 
się wyróżnić sposobem ubierania. 
Były lata dziewięćdziesiąte i więk-
szość ludzi ubierała się na bazarach, 
co ja widziałam z kilometra, bo moi 
rodzice trudnili się takim handlem. 
Arek stawiał na markowe rzeczy, 
ja też nie nosiłam ciuchów z tar-
gu, bo patrzeć na ten badziew nie 
mogłam, gdy naoglądałam się go 
na co dzień. To był świetny biznes, 
rodziców stać było, żeby ich jedy-
naczka miała lepiej niż rówieśnicy. 
Gdy zdałam na studia, dostałam 
od taty „malucha”, a za obronę dy-
plomu miałam obiecaną kawaler-
kę. Na Arka spoglądałam czasem 
na wykładach, wydawał mi się dość 
intrygujący, no i siłą rzeczy czasem 
spotykaliśmy się wzrokiem. Pod-
szedł kiedyś do mnie na przerwie 
z takim tekstem:

– Widzę, że i koleżanka lubi się 
odciąć od pospólstwa, doceniam. 
Uważam, że studia na prestiżowej 
uczelni przez sam szacunek dla niej 
wymagają odpowiedniej prezencji.

Nie zrobił na mnie wtedy do-
brego wrażenia, ale wiele zyskał 
przy bliższym poznaniu. Był szar-
mancki, opiekuńczy i to mnie 
w nim ujęło. Mieszkał sam, jego 
rodzice pracowali za granicą (stąd 
te ciuchy, jak sobie wytłumaczy-
łam), musiał więc wcześnie wejść 
w dorosłość, a z jego słów wyłaniał 
się obraz zdolnego, operatywnego 
i podziwianego młodego człowie-
ka. Może nie na uczelni, bo nie da-

wał na to szansy „pospólstwu”, ale 
we właściwych dla siebie kręgach. 
Zakochałam się i zostaliśmy parą. 
Arek bardzo przeżywał swoje po-
rażki, gorzej zdany ode mnie egza-
min, niższą ocenę na zaliczenie, niż-
szą średnią na koniec roku. Tłuma-
czyłam, że mi się udało, bo pode-
szły mi pytania, lub że ściągnęłam 
od kogoś, byle tylko mój ukochany 
nie czuł się gorszy. I tak mi zostało, 
dla jego komfortu zaczęłam się kre-
ować na tę głupszą, mniej zaradną, 
wprawiłam się za to w wyrażaniu 
podziwu dla niego przy najdrob-
niejszej okazji. Był taki cudowny, 
czuły i dobry, więc co mi szkodzi-
ło? Nie przejrzałam na oczy nawet 
gdy przedstawiłam go rodzicom, 
a oni parę dni później wzięli mnie 
na rozmowę. Tata stwierdził, że te 
jego „markowe ciuchy” to podró-
by, i że Arek tak naprawdę miesz-
ka w „familoku”, z matką pijaczką 
i niepełnosprawnym bratem. Nie 
wiem, jak to wyczaił, ale dla mo-
jego ojca nie było rzeczy niemoż-
liwych. A co ja na to? Odczułam 
dla Arka tylko podziw, że chciał 
zadbać o lepszą przyszłość, zrozu-
miałam, że uczył się gorzej, bo nie 
miał warunków. Tak działa oma-
miony umysł, nie dopuści do sie-
bie innych myśli niż te, które pa-
sują do wcześniej wykreowane-
go obrazu. Pobraliśmy się zaraz 
po studiach i w mojej kawalerce 
zamieszkaliśmy oboje. Było cia-
sno, ale nie chciałam pomocy ro-
dziców, przecież Arek sam zarobi 
na większe mieszkanie i udowod-
ni im, jak bardzo się co do niego 
mylili. Minęło kilka lat, a my nadal 
mieszkaliśmy w kawalerce i jeź-
dziliśmy moim maluchem. Arek 
miał dobrze płatną pracę w Kato-
wicach, w prywatnej spółce, która 
przez cały czas się rozwijała i w cią-
gu kilku lat stała się liczącą w kraju 
firmą. Ciągle był bliski awansu, ale 
zawsze ktoś inny, po znajomości, 
sprzątnął mu stanowisko sprzed 
nosa. Podjęłam pracę u rodziców, 

którzy stoiska na targu zamienili 
na kilka butików i z kiepsko zara-
biającej specjalistki w swojej bran-
ży stałam się bardzo dobrze zara-
biającą ekspedientką, co dla moje-
go Arka stanowiło duży dysonans. 
Bo byłam zwykłą sklepową, czym 
się nie chwalił, ale za to z kasą, któ-
rą chwalić się lubił. Mieliśmy wspól-
ne konto, nie wiedziałam, jakie 
są na nim zasoby, bo zarządzał nim 
Arek, planując wydatki i wydziela-
jąc mi odpowiednią jego znaniem 
kwotę na prowadzenie domu. Ży-
liśmy skromnie, ale się nie bunto-
wałam, bo odkładaliśmy na wła-
sny dom. Nie było już mowy o sys-
tematycznych wizytach u fryzjera 
czy kosmetyczki, zaczęłam nosić 
ciuchy, które dostawałam od ro-
dziców, bo miały wadę i nie dało 
się ich sprzedać. To dotyczyło tyl-
ko mnie, bo Arek musiał się pre-
zentować, więc on nie żałował so-
bie na dobre garnitury czy buty.

Jego szarmanckość trwała 
może jeszcze rok po ślubie, potem 
ciągle słyszałam, że stałam się nie-
atrakcyjna, schamiałam, i w ogóle, 
nigdy nie grzeszyłam intelektem. 
Cóż… w tym ostatnim utwierdza-
łam go przecież sama. Nie zabie-
rał mnie na firmowe imprezy, żeby 
się za mnie nie wstydzić. Rodzicom 
nigdy złego słowa na niego po-
wiedziałam, choć zdarzyło się kilka 
razy, że mnie poszarpał. Nie ude-
rzył, ale złapał za ramiona, potrzą-
sał i krzyczał, nie przebierając w sło-
wach, gdy coś było nie po jego my-
śli. Któregoś razu, ku mojemu zdu-
mieniu oznajmił, że zabiera mnie 
na przyjęcie do firmy, bo żartują 
z niego, że ma żonę-widmo, której 
nikt nie widział. Postarałam się wy-
paść jak najlepiej, Arek kupił mi na-
wet sukienkę i dał na fryzjera. Sie-
dziba jego firmy była bardzo no-
woczesna, koledzy eleganccy, ich 
żony piękne i zadbane. Poznałam 
tylko kilka osób, z którymi godna 
byłam zamienić parę słów, a po-
tem Arek sam poszedł się przywitać 

ze wszystkimi liczącymi się ludźmi. 
Stałam jak głupia, ale gdy zauwa-
żyłam palące na balkonie kobiety, 
postanowiłam do nich podejść. 
Po chwili dołączył do nas mąż jed-
nej z nich, przyglądał mi się przez 
chwilę, po czym zapytał:

– Asia?
Spojrzałam na niego uważniej, 

to był Boguś, kolega z liceum, ku-
jon, okularnik, który nie miał się 
z tego tytułu w klasie za dobrze, 
ale ja go bardzo lubiłam, a on mnie. 
Fajnie się gadało, jak dawniej, choć 
krótko, bo gdy wypatrzył mnie tam 
Arek, jedno jego spojrzenie wy-
starczyło, że pożegnałam się i wy-
szłam. Impreza skończyła się pre-
tensjami, że jak tylko spuścił mnie 
z oczu, narobiłam mu obciachu 
i to u samego szefa.

– To był twój szef? – ośmieli-
łam się zapytać, ale nie odpowie-
dział, jak zresztą przez kilka kolej-
nych dni.

Sama się wiec dowiedziałam, 
kto jest właścicielem firmy Arka, 
a potem coś mnie podkusiło, by za-
dzwonić do Bogusia na służbowy 
numer i umówiliśmy się na kawę. 
Powiedziałam mu, w jakim charak-
terze byłam na imprezie, że mąż 
nalegał, bo to by mu pomogło 
w awansie, gdyż mężczyzna z żoną 
u boku jest postrzegany lepiej.

– W awansie? – zdziwił się Bo-
guś, a zarazem zmieszał.

Pociągnęłam go za język 
i w ciągu godziny dowiedziałam się 
o karierze męża więcej, niż od nie-
go samego przez pięć lat. Bo Arek 
dawno już nie pracował na tym 
samym stanowisku, był kilkakrot-
nie degradowany, by w końcu zo-
stać zwykłym referentem. I to nie 
jego awans się ważył, tylko kwestia 
zwolnienia, bo oprócz nieradzenia 
sobie z obowiązkami był aroganc-
ki, wyniosły i nagminnie zwracał 
się do przełożonych z „konstruk-
tywną krytyką” współpracowni-
ków, czyli mówiąc prościej, do-
nosił. Coś wtedy we mnie pękło 

i otworzyłam się przed Bogusiem, 
uświadamiając sobie jednocze-
śnie, że właściwie po jaką cholerę 
ja z Arkiem jestem? Nie mieliśmy 
dzieci i w sumie oprócz wypra-
nego mózgu nie trzymało mnie 
przy nim nic. Wróciłam do domu 
jak odmieniona, a gdy mąż spy-
tał, gdzie byłam, po raz pierw-
szy od lat, zamiast skulić się w so-
bie odpowiedziałam, że na kawie 
z jego szefem, bo to mój stary, do-
bry kumpel. Arek zaniemówił, ale 
na chwilę i zamiast próbować coś, 
wyjaśnić, zaczął obwiniać o swoje 
porażki mnie. Bo jak mógł się roz-
wijać, gdy na co dzień zajmował 
się wyręczaniem swojej niedo-
łężnej, bezradnej życiowo żony? 
To dla mnie poświęcił swoją karierę 
i cierpiał w milczeniu… Już nie zro-
bił na mnie wrażenia. Z rozwodem 
i podziałem majątku nie było pro-
blemu, bo mieszkanie i samochód 

należały tylko do mnie, a wspólne 
konto było puste. Boguś zatrudnił 
mnie u siebie, moja kariera prze-
biegała dokładnie odwrotnie niż 
u Arka – najpierw zajęłam po nim 
stanowisko referenta, a potem suk-
cesywnie pięłam się w górę. Dziś je-
stem na emeryturze, używam ży-
cia, podróżuję po świecie, z nikim 
na stałe się nie związałam. I tyl-
ko czasem się zastanawiam, czy 
to ja wyhodowałam narcyza, czy 
tylko uruchomiłam w nim od daw-
na drzemiący „potencjał”?

Grażka

Gala Jaworznickiej Izby 
Gospodarczej, czyli 

święto lokalnej przedsię-
biorczości, odbyło się po raz 
ósmy. Tym razem przedsię-
biorcy z Jaworznickiej Izby 
Gospodarczej, Chrzanow-
skiej Izby Gospodarczej, Za-
głębiowskiej Izby Gospodar-
czej oraz przedstawiciele 
instytucji samorządowych, 
oraz instytucji otoczenia 
biznesu spotkali się w Bu-
kowinie Tatrzańskiej.

Gala była okazją do pod-
sumowania kadencji ak-
tualnego zarządu JIG oraz 
do uczczenia jubileuszu 
40-lecia działalności bizne-
sowej pana Wiesława Gło-
wacza, który jest symbolem 
solidności i odpowiedzial-
ności w biznesie.

Podczas gali zarząd JIG 
dziękował za wspólne inicja-
tywy skierowane do przed-
siębiorców, które realizował 
wraz z partnerami. Podzię-

kowania za wsparcie przed-
siębiorczości złożono dla:
– Marszałka Województwa 

Śląskiego – Wojciecha 
Saługi.

– Urzędu Miasta Jaworzna, 
prezydenta – Pawła Silberta, 
wiceprezydenta – Łukasza 
Kolarczyka, pełnomocnika 
ds. rozwoju i współpracy 
gospodarczej – Marcina 
Koziarza.

– Funduszu Górnośląskiego, 
prezesa – Bartłomieja 

Babuśki, dyrektor Wydziału 
Współpracy Zagranicznej – 
Zoriany Czajkowskiej.

– Towarzystwa Finansowego 
Silesia, wiceprezesa 
zarządu – Mariusza 
Widzisza.

– Banku PKO Bank Polski, 
dyrektor jaworznickiego 
oddziału banku – Wioletty 
Kiermasz.

– Powiatowego Urzędu Pracy 
w Jaworznie, dyrektora 
– Łukasza Curyło.

W imieniu Rady Miasta 
w Jaworznie na ręce pre-
zesa JIG, podziękowania 
za współpracę złożył prze-
wodniczący rady – Michał 
Kirker. Wiceprezydent Ko-
larczyk wręczył w imieniu 
prezydenta nagrodę spe-
cjalną dla osób szczególnie 
zasłużonych dla jaworznic-
kiej przedsiębiorczości, któ-
rą w tym roku otrzymał za-
rząd JIG. 

eprasa.pl d6184531b4
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śnie, chociaż zdaje się wchodzić 
w konflikt z linią energetyczną. 
Z rodzimych krzewów trzeba od-
notować leszczyny. Tylko te dwa 
gatunki świadczą o potencjalnie 
naturalnym dla tego terenu lasu 
w typie grądu. Jest jeszcze dzika 
róża. Są jeżyny popielice. Trafia 
się ligustr. Te zarośla uzupełnia 
amerykański klon jesionolistny 
oraz amerykański winobluszcz 
zaroślowy.

Biedronka i tarczownica
Nieopodal miejsca, gdzie znaj-

dował się sklep pod patronatem 
płaza bezogonowego, zauważy-
łem kilka gatunków roślin inwa-
zyjnych. Jest rdestowiec japoń-
ski. Jest nawłoć kanadyjska. Jest 
konyza kanadyjska, teraz w sta-
nie zejściowym. Jest przymiotno 
białe i to w bardzo typowej od-
mianie o kwiatach języczkowych 
barwy fioletowej. Tutaj przesia-
dywała bardzo obecnie rzadka 
w naszym kraju biedronka sied-
miokropka.

Przy ulicy Celników przyjrza-
łem się drzewom po lewej stro-
nie drogi. Na początku dominu-
je klon zwyczajny, teraz wyróż-
niający się żółtymi liśćmi. Bliżej 
Przemszy dominuje amerykański 
klon jesionolistny. Na rodzimych 
drzewach rozwinęło się skupisko 

porostów. Najbardziej okazałym 
gatunkiem jest tutaj tarczow-
nica bruzdkowana. Pojawia się 
na kilku drzewach. Teraz widuję 
ją często, ale jeszcze około 2012 
roku był to gatunek w Jaworznie 
rzadki.

PS Dziewiętnasta tegoroczna wy-
cieczka odbędzie się 26 paździer-
nika. Spotykamy się w Chrzano-
wie przy ulicy Mickiewicza 13 
do godziny 9.00. Cel wędrówki 
ustali się tego dnia.

Ostatnio sporo artykułów 
kręciło się wokół miej-
sca pod Izerę. Teraz dla 

pewnej odmiany zabiorę czytel-
ników na spacer ulicami Suliń-
skiego i Celników od przystan-
ku Jeleń Lipinka po Przemszę. 
To tylko pozornie nieciekawa 
okolica. Proszę pamiętać o za-
sadzie Henryka Kwinto. Po pro-
stu trzeba uważnie patrzeć. Po-
siadanie odpowiedniej wiedzy 
także jest pomocne.

Niedaleko przystanku
Po lewej stronie drogi prowa-

dzącej ku Przemszy znajduje się 
opuszczony sad. Drzew owoco-
wych nie dokumentowałem. Mię-
dzy innymi jest tam śliwa wiśnio-
wa znana potocznie jako mirabel-
ka. Moją uwagę przykuły płaty 
sumaka odurzającego. To bar-
dzo malowniczy krzew, a zara-
zem bardzo groźny. Jak wspo-
mniałem w jednym ze swoich 

filmów, dobrym pomysłem jest 
posadzenie sumaka, ale bardzo 
złym pomysłem jest próba jego 
usunięcia. Wówczas z jednego 
krzewu potrafi się rozwinąć płat 
tego krzewu, jeszcze bardziej 
trudny do usunięcia od poprzed-
nika. Drugim ważnym gatunkiem 
w tej okolicy są zarośla derenia 
świdwy. Teraz przyciąga wzrok 
przebarwiającymi się na purpu-
rowo i fioletowo liśćmi. Towa-
rzyszy mu czarno owocujący li-
gustr pospolity. Niezadrzewione 
partie tego miejsca zajmują płaty 
nawłoci kanadyjskiej oraz trzcin-
nika piaskowy. Tamże pojawiają 
się pojedyncze brzozy brodawko-
wate i czeremchy amerykańskie.

Przydrożne dęby
Nieco na północ od cmentarza 

po tej samej stronie drogi znaj-
dują się zarastające pola upraw-
ne. Teraz tak jak prawie wszędzie 
dominują tutaj płaty trzcinnika 
piaskowego w domieszce z ame-
rykańskimi nawłociami. Z roślin 
zielnych trafił się wiesiołek. Te-
raz to suchy owocujący pęd. 
Z drzew tuż przy drodze domi-
nują dęby szypułkowe. Wszyst-
kie one mogą mieć mniej niż 40 
lat. Czy trafiły tutaj ręką ludzką,  
czy też ptasim dziobem trudno 
powiedzieć. Oczywiście powin-
no to być potomstwo starszego 
drzewa rosnącego przy południo-
wym krańcu tych zarośli. Mam 
nadzieję, że jeszcze sobie poro-

Dla koneserów

Z szafy prokuratora P R Z Y R O D A  W O K Ó Ł  N A S

Piotr Grzegorzek 

Biedronka siedmiokropka

Sumak odurzający

Młody dąb

kolejna wycieczka z Piotrem Grzegorzkiem odbędzie się 26 października

Zgubiła ją dobroć
Ponad roku potrzebowała 

policja, by złapać ban-
dytów, którzy bestialsko 

zamordowali staruszkę. To był 
pomysł 24-letniego Marcina 
A., drobnego narkomana i zło-
dziejaszka. Był przekonany, 
że 78-letnia kobieta, która już 
kilka razy dawała mu po pięć, 
dziesięć złotych jest bardzo 
zamożna i można się u niej 
naprawdę „obłowić”.

Marcin A. znał starszą pa-
nią. Poznał ją, kiedy chodził 
po mieszkaniach na jej osiedlu, 
proponując ludziom kupno kar-
tek pocztowych, z których do-
chód miał być rzekomo prze-
znaczony na upośledzone dzieci. 
Wpadł na ten pomysł, kiedy za-
obserwował, jak ludzie wrzuca-
ją chętnie pieniądze do puszek 
ulicznym „zbieraczom” działa-
jącym w imieniu nieistniejących 
fundacji. Zapytał nawet jedną 
ze zbierających pań czy war-
to się w to bawić? Bez zająk-
nięcia odpowiedziała, że zde-
cydowanie lepiej niż pracować. 
Wystarczy zrobić sobie identy-
fikator, okleić puszkę i wymy-
ślić sobie chorobę. Zresztą i tak 
nikt nie pyta o szczegóły – po-
instruowała Marcina zbierająca 
pieniądze. On sam zdecydował, 
aby chodzić po domach, bo jak 
myślał zysk będzie większy. I jak 
to zwykle w takich przypadkach 
bywa: niektórych z mieszkańców 
nigdy nie było, inni nie otwierali 
drzwi, jeszcze inni nie chcieli dać 
pieniędzy. Z Eugenią B. było ina-
czej. Ona zawsze wysupłała parę 
złotych na pomoc pokrzywdzo-
nym dzieciom. Nigdy go nie zby-

ła, nigdy nie narzekała na brak 
pieniędzy dla siebie. Po kilku ta-
kich spotkaniach ze staruszką, 
Marcin A. nabrał przekonania, 
że musi być osobą zamożną. Po-
stanowił ją napaść i okraść. Wie-
dział, że mieszka sama więc nie 
przewidywał specjalnych trudno-
ści w realizacji swojego planu. 
Na „włam” nie poszedł jednak 
sam. Razem z 48-letnim Janem 
H. i 25-letnią Iwoną S. wszedł 
do mieszkania. 21-letni Andrzej 
S. stał na czatach.

Włamywacze srogo się jed-
nak zawiedli. Eugenia B. nie 
była wcale bogata. Oprócz kilku 
starych „gratów” w jej mieszka-
niu próżno byłoby szukać cze-
goś cennego. Być może dlatego 
sprawcy tak pastwili się nad nią: 
bili do utraty przytomności, zła-
mali kręgosłup, związali jej ręce 
i nogi, przypalali żelazkiem. Ona 
jednak nie mogła im niczego od-
dać, nie chciała zdradzić, gdzie 
ukryła pieniądze, bo ich po pro-
stu nie miała.

Zagadkę jej śmierci udało się 
wyjaśnić dopiero prawie półtora 
roku od jej popełnienia.

Starsza pani nie utrzymywała 
bliższych kontaktów z sąsiadami, 
za to często wychodziła na klatkę 
schodową – na papierosa. Jesz-
cze koło czwartej po południu, 
widział ją jej sąsiad. Kilka godzin 
później kobieta została zamordo-
wana. Napastnicy musieli przyjść 
do niej późnym wieczorem, kie-
dy szykowała się do snu, bo była 
w koszuli nocnej.

Coś jednak tej nocy musiało 
pójść nie tak. Łup morderców 
nie był bowiem imponujący: sta-
re czarne radio „Unitra” na ba-

terię, kryształowa waza, biały 
czajnik elektryczny, dwa karto-
ny papierosów „Cristal”, ksią-
żeczka lokaty terminowej PKO, 
trochę gotówki. W przedpokoju 
leżał zapakowany w torbę tele-
wizor, od którego mordercy za-
brali pilot. Wszystko wskazywa-
ło na to, że ktoś musiał ich spło-
szyć. Ciało znalazła następnego 
dnia krewna.

Rozpoczęło się żmudne poszu-
kiwanie bandytów. Na miejscu 
tragedii policjanci znaleźli bar-
dzo dużo śladów, które zostawi-
li zabójcy. Jednak przez ponad 
rok nie można było ich zatrzy-
mać. Po roku postępowanie zo-
stało zawieszone. Jednak dzięki 
czynnościom operacyjnym poli-
cji można było do niego powró-
cić. Zatrzymano Jana H. i Iwonę 
S. Już w czasie ich przesłuchiwa-
nia okazało się, że inspiratorem 
zabójstwa był 24-letni Marcin A., 
który akurat przebywał w aresz-
cie jako podejrzany w sprawie 
narkotykowej. Ostatni z podej-
rzanych trafił za kratki 21-letni 
Andrzej S. – To jej dobroć obró-
ciła się przeciwko niej – stwier-
dził zastępca prokuratora okrę-
gowego, który prowadzi śledztwo 
w tej sprawie.

Pierwszej trójce zarzucono 
już współudział w zabójstwie 
ze szczególnym okrucieństwem. 
21-latek jest podejrzany o po-
mocnictwo w tej zbrodni. Marcin 
A. przyznaje się jedynie do napa-
ści i obrabowania kobiety. Za za-
bójstwo ze szczególnym okru-
cieństwem grozi od dwunastu 
lat wiezienia do 25 lat, lub na-
wet dożywocie. 

Pitawal 

Widziane w Jeleniu

Silne wstrząsy górnicze był 
odczuwalne w Jaworznie, 
Chrzanowie i okolicach 
w ostatnich dniach. Dane 
o wstrząsach podaje  
m.in. Powiatowe Centrum 
Zarządzania Kryzysowego 
w Chrzanowie. Te pochodzą 
z Zakładu Geologii i Geo-
fizyki Głównego Instytutu 
Górniczego w Katowicach.

Odczuwalne wstrząsy  
z ostatnich dni:

· w dniu 17.10.2024 r. o godzinie 
21:16 zanotowano wstrząs, który 
charakteryzował się energią wyno-
szącą 2 x 105 J, a jego magnituda 
wyniosła 1,84 w skali Richtera,

· w dniu 18.10.2024 r. o godzinie 
04:42 zanotowano wstrząs, który 
charakteryzował się energią wyno-
szącą 4 x 105 J, a jego magnituda 
wyniosła 2,00 w skali Richtera,

· w dniu 18.10.2024 r. o godzinie 
05:41 zanotowano wstrząs, który 
charakteryzował się energią wyno-

szącą 7 x 105 J, a jego magnituda 
wyniosła 2,13 w skali Richtera,

Wstrząsy pochodziły z obszaru 
górniczego ZG „Janina” w Libiążu.
· w dniu 18.10.2024 r. o godzinie 

00:22 zanotowano wstrząs, który 
charakteryzował się energią wyno-
szącą 1 x 106 J, a jego magnituda 
wyniosła 2,21 w skali Richtera,

Wstrząs pochodził z obszaru 
górniczego ZG „Sobieski” w Ja-
worznie. 

19 października, około godz. 
8.30 w Jaworznie i okolicach, m.
in. powiecie chrzanowskim wy-
stąpił silny wstrząs górniczy. 
Południowy Koncern Węglowy 
wydał w tej sprawie komunikat. 
Jak się okazało, źródłem wstrzą-
su był Zakład Górniczy Janina 
z Libiąża.

– 19 października 2024 r. o godz. 
8:32 wystąpił wstrząs wysokoener-
getyczny o energii 5,0E+07 [J], po-
chodzący z ZG Janina w Libiążu 
– czytamy w komunikacie PKW. 
Spółka jednocześnie zapewnia, 
że z pracowników kopalni w wyni-
ku zdarzenia nie został poszkodo-
wany, jak jednak dodaje PKW, zde-
cydowano się na prewencyjne wy-
cofanie załogi z miejsca zdarzenia 
i wstrzymanie prowadzenia robót.

PKW otrzymał liczne zgłosze-
nia od mieszkańców dotyczące 
wstrząsu. Natychmiastowo przy-
stąpiono do weryfikacji zgłoszeń 
dotyczących powstania szkód gór-
niczych.

O wstrząsie zawiadomiono 
Okręgowy Urząd Górniczy w Ka-
towicach.            AZ

Wstrząsy górnicze z ZG Sobieski i ZG Janina
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Miasto Jaworzno ofe-
ruje na sprzedaż 

mieszkanie, które znajdu-
je się w budynku przy ul. 
Lipowej 18.

Lokal nr 4 mieści się 
na pierwszym piętrze bu-
dynku jednopiętrowego. 
W skład lokalu wchodzą:
• Pokój: 16,53 m²
• Przedpokój: 3,75 m²
• Kuchnia: 8,74 m²
• Łazienka z WC: 3,27 m²
• Dwa pomieszczenia 

gospodarcze: 3,51 m² 
i 2,00 m²

• Spiżarka: 0,58 m²
Do mieszkania przyna-

leży również piwnica o po-
wierzchni 4,62 m²

Lokal charakteryzuje 
się dobrym doświetleniem, 
ponieważ okna wychodzą 
na trzy strony świata. Miesz-
kanie wymaga gruntowne-
go remontu i znajduje się 
w złym stanie technicznym.

Lokal udostępniony zo-
stanie udostępniony zain-
teresowanym przez Miej-
ski Zarząd Nieruchomości 
Komunalnych 4 listopada 
2024 r. w godz. od 10:00 
do 12:00.

Dodatkowo, wraz z loka-
lem sprzedawany jest udział 
w wysokości 25 492/100 
000 we współwłasności 
części wspólnych budynku 
oraz urządzeń, które nie słu-

żą wyłącznie do użytku wła-
ścicieli poszczególnych lo-
kali. Oprócz tego nabywca 
otrzyma udział w działkach 
nr 1964 oraz nr 1962 (dro-
ga dojazdowa), które rów-
nież są własnością Gminy 
Miasta Jaworzna.

Cena wywoławcza za 
mieszkanie wynosi 149 
800,00 zł. Nieruchomość ko-
rzysta ze zwolnienia z podat-
ku VAT. Wadium wynosi 22 
400,00 zł, należy je wpłacić 
do 13 listopada. Przetarg od-
będzie się 20 listopada 2024 r. 
w sali 045B Urzędu Miejskie-
go w Jaworznie, ul. Grun-
waldzka 33 o godz. 11:00.

AZ/UM Jaworzno

Gdy pogoda dopisu-
je, to i kosze grzy-
biarzy zapełniają się 

po brzegi. Pamiętajmy jed-
nak, że na grzybobraniu 
również grozi nam niebez-
pieczeństwo. Co więc może 
się stać, co mieć na uwadze 
i jak zapewnić sobie bezpie-
czeństwo?

Sezon grzybowy w pełni, 
zebranych zostało wiele pięk-
nych okazów, lecz pamiętaj-
my, że i taka aktywność stwa-
rza dla nas pewne niebezpie-
czeństwa. O niektórych z nich 
szczególnie informują służby, 
które pilnują naszego bezpie-
czeństwa. Między innymi po-
licja pragnie wskazać zagro-
żenia, które czyhają na nas 
podczas wyprawy na grzybo-
branie.

Zaginięcia
Niestety, ale w wielu przy-

padkach nie powrót najbliż-
szych z wyprawy na grzyby 
jest tym, z czym spotyka się 
wiele rodzin. Niestety, ale nie 
dalej jak dwa tygodnie wstecz 
od powstania tego artykułu 
prowadzone były działania 
poszukiwawcze za jednym 
z mieszkańców. Co więc przy-
czynia się do zaginięć i jak się 
przed nimi uchronić?

Szczególnie wybór pory 
dnia. Zaleca się planować 
wyprawy na czas, gdy już 
jest jasno. Warto także mieć 
przy sobie naładowany tele-
fon i ubiór, który w razie prze-
prowadzenia akcji ratowniczej 
pozwoli na łatwiejsze dostrze-
żenie zaginionej osoby. Mowa 
tu przykładowo o posiadaniu 
elementów odblaskowych.

„Pamiętajmy również, 
że elementy odblaskowe, czy-
li zakładanie jakiejś odblasko-
wej kamizelki, używanie ele-
mentów odblaskowych, jak 

Charity Shop prowa-
dzony przez Funda-
cję Kobieca Przystań 

zniknie z Pawilonu 72. 
Poszukiwana jest prze-
strzeń dla nowej lokaliza-
cji. Zachęcamy do pomocy 
w szukaniu.

11 października Funda-
cja Kobieca Przystań spo-
tkała się z informacją o wy-
powiedzeniu umowy najmu 
lokalu, w którym działa Cha-
rity Shop ze względu na to, 
że znaleziono nowego na-
jemcę. Sama placówka jesz-
cze będzie funkcjonować 
do końca miesiąca, jednak 
ubrania nie są już przyjmo-
wane od 15 października. 
Nadwyżki, które nie znajdą 
nowych właścicieli, trafią 
do innych organizacji.

Fundacja niesie pomoc 
wielu ludziom, ale i sama 
czasami jej potrzebuje. 
By Charity Shop mógł prze-
trwać, potrzebny jest lokal 

Fundacja Kobieca Przystań poszukuje 
przestrzeni dla Charity Shopu

położony blisko centrum, 
z którego korzystać będą 
mogły również osoby z nie-
pełnosprawnościami. Ważne 
w tym wypadku są również 
jak najniższe opłaty za wy-
najem takiego miejsca. W in-
nym wypadku Charity Shop 
zniknie z mapy Jaworzna.

Fundacja pragnie podzię-
kować wszystkim „klien-
tom”, wolontariuszom i in-

nym osobom, które wpiera-
ły całe przedsięwzięcie. Jeśli 
więc jest komuś bliska dzia-
łalność tych ludzi o wielkim 
sercu to można wesprzeć ich 
pracę wpłatami na konto nr: 
12 1020 2528 0000 0802 
0572 9241 lub przelew BLIK 
na nr tel.: 606 181 621. Wpła-
ty tytułować należy: „Darowi-
zna na cele statutowe.” 

Dariusz Janowski

Miasto sprzedaje mieszkanie przy ul. Lipowej

Co nam się może stać 
podczas grzybobrania?

również jasny ubiór mogą być 
bardzo pomocne w momen-
cie akcji poszukiwawczej” – 
przypomina mł. asp. Justyna 
Wiszowaty

Zalecane jest również cho-
dzenie na grzyby we dwoje 
lub więcej. Tym sposobem 
w razie potrzeby, jeden bę-
dzie w stanie udzielić pomo-
cy drugiemu uczestnikowi 
wyprawy, zwłaszcza jeśli mó-
wimy o pierwszej pomocy.

Wystrzałowe znaleziska
Grzybiarze, chodząc po le-

sie, mogą znajdować różne 
rzeczy. Od grzybów, przez 
runo leśne, aż p o śmieci zo-
stawione przez kogoś innego. 
Takie wyprawy także mogą 
obfitować w bardzo niebez-
pieczne znaleziska. Mowa 
tu między innymi o niewy-
buchach i innych reliktach II 
wojny światowej. Znalezienie 
takich przedmiotów należy 
niezwłocznie zasygnalizować 
służbom, podając możliwie 
jak najdokładniejszą lokaliza-
cję tego odkrycia. Co ważniej-
sze – należy również odejść 
na możliwie jak najbezpiecz-
niejszą odległość.

„W momencie, kiedy taka 
osoba przypadkowa taki nie-
wybuch w lesie odnajdzie, 
trzeba natychmiast skontak-
tować się z numerem alar-

mowym. Nie dotykać abso-
lutnie tego znaleziska, bo jest 
to bardzo niebezpieczne. Na-
leży po prostu powiadomić 
policję na numer alarmowy” 
– informuje mł. asp. Justyna 
Wiszowaty

Kradzież
Bywa, że na grzybobranie 

wybieramy się samochodami. 
Niestety, okazja czyni złodzie-
ja, więc musimy mieć z tyłu 
głowy, że miejsca, w których 
się zatrzymujemy, raczej nie 
są moni torowane. Warto więc 
pamiętać, by nie zostawiać 
w samochodzie żadnych cen-
nych i ważnych przedmiotów 
takich jak portfel czy telefon.

„Pol ic janci  apelują 
do wszystkich miłośników 
grzybobrania o to, aby w po-
jazdach zaparkowanych przy 
kompleksach leśnych nie 
pozostawiali drogocennych 
przedmiotów, ponieważ zło-
dzieje wykorzystują fakt, 
że grzybiarze oddalają się 
od swoich pojazdów, obser-
wują je no i wiadomo – oka-
zja czyni złodzieja. W mo-
mencie, kiedy coś drogocen-
nego zauważą, no to po pro-
stu włamują się do tych pojaz-
dów i zabierają te drogocenne 
przedmioty” – mówi mł. asp. 
Justyna Wiszowaty

Dariusz Janowski

Czy problem parkin-
gu na Sobieskim w Ja-

worznie został rozwiąza-
ny? Po wielu latach miasto 
uporządkowało parkowa-
nie na pętli autobusowej, 
wyznaczając cztery kon-
kretne miejsca parkingo-
we. Od teraz liczba po-
jazdów zatrzymujących 
się na pętli ma się zmniej-
szyć, a miasto przypomina, 
że w tym rejonie występu-
ją również inne parkingi.

Po wielu latach proble-
mów i niejasności miasto 
wreszcie uporządkowało 
parkowanie na pętli auto-
busowej na Sobieskim. Do-
tychczas auta parkowały tam 
w sposób chaotyczny oraz 
niewłaściwy i bardzo czę-
sto tamowały przejazd au-
tobusów. Od teraz sytuacja 
ma ulec poprawie, Miejski 

Koniec z niewłaściwym parkowaniem

Zarząd Dróg i Mostów nama-
lował cztery wyraźnie ozna-
czone miejsca parkingowe.

Choć pojawiły się tylko 
cztery dedykowane miejsca, 
to kierowcy, którzy skorzy-
stali już z nowo wyznaczo-
nego parkingu, zauważy-
li, że przestrzeń pozwala 
na zaparkowanie większej 
liczby pojazdów.

Miejski Zarząd Dróg 
i Mostów przypomina kie-
rowcom, że nie jest to jedy-

ny parking w rejonie Ośrod-
ka Rehabilitacyjno-Wycho-
wawczego. Rodzice dzieci 
niepełnosprawnych mają 
do dyspozycji 10 miejsc 
parkingowych przy samym 
ośrodku, a prawie 30 znaj-
duje przy kościele. Kierow-
cy proszeni są o korzystanie 
z tych dwóch miejsc i nie-
utrudnianie ruchu autobu-
som na zatoczce przystanku 
Sobieski Pętla.

(iw)

Policjanci z Jaworzna 
zlikwidowali plantację 

konopi indyjskich, którą 
prowadzono na prywatnej 
posesji należącej do 41-let-
niego mieszkańca miasta. 
Mężczyzna został zatrzy-
many, a za swoje przestęp-
stwa może otrzymać karę 
nawet do 10 lat pozbawie-
nia wolności.

Policjanci, korzystając 
z otrzymanych informacji, 
zlokalizowali i zlikwidowali 

plantację konopi indyjskich 
ukrytą na poddaszu jedne-
go z domów na terenie mia-
sta. Właściciel uprawy przy-
gotował specjalne pomiesz-
czenia, w których przy uży-
ciu profesjonalnego sprzętu 
dbał o odpowiednie warunki 
wzrostu roślin.

Podczas przeszukania za-
bezpieczono 219 krzewów ko-
nopi oraz około 260 gramów 
suszu marihuany. Funkcjo-
nariusze ustalili również toż-

samość właściciela nielegal-
nej uprawy, którym okazał się 
41-letni mieszkaniec Jaworz-
na. Zebrane dowody pozwoliły 
na postawienie mu zarzutów 
związanych z uprawą konopi 
indyjskich oraz posiadaniem 
znacznej ilości narkotyków. 
Prokurator wszczął śledztwo 
i nałożył na mężczyznę dozór 
policyjny. Teraz sprawa trafi 
do sądu, a podejrzanemu gro-
zi do 10 lat więzienia.

AZ

Plantacja marihuany zlikwidowana

eprasa.pl d6184531b4
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DDzielnicowyzielnicowy K Kalejdoskopalejdoskop

dzielnice@ct.jaworzno.pl

Napisz do nas
albo wyślij e-mail lub SMS

tel. 32 751 91 30, kom. 601 750 128

Masz problemy i nie wiesz do kogo się 
z nimi zwrócić? Masz uwagi na temat 
dzielnicy, w której mieszkasz? Widzisz 
coś, czego inni nie widzą?

Rubrykę tworzą mieszkańcy Jaworzna

informacjaRYNEKinformacja

informacja

SZCZAKOWA

JAN KANTY

informacja

Miasto Jaworzno ofe-
ruje na sprzedaż 

mieszkanie, które znajdu-
je się w budynku przy ul. 
Świerkowej 4.

Lokal nr 3 mieści się 
w dwukondygnacyjnym 
budynku podpiwniczonym. 
Znajduje się na parterze 
i składa się z dwóch pokoi, 
przedpokoju, kuchni oraz ła-
zienki z WC. Powierzchnia 
poszczególnych pomiesz-
czeń:
• Pokój 1: 20,07 m²
• Pokój 2: 15,21 m²
• Przedpokój: 9,58 m²
• Kuchnia: 13,79 m²
• Łazienka: 2,84 m²
• Piwnica: 11,70 m²

Lokal charakteryzuje się 
typowym układem funkcjo-
nalno-przestrzennym, z do-
stępem do wszystkich po-
mieszczeń z przedpokoju. 
Pokoje oraz kuchnia do-
świetlone są światłem na-
turalnym. Stan techniczny 
lokalu jest zły – mieszkanie 
wymaga remontu.

Lokal udostępniony zosta-
nie udostępniony zaintereso-
wanym przez Miejski Zarząd 
Nieruchomości Komunalnych 
5 listopada 2024 r.w godz. 
od 10:00 do 12:00.

Dodatkowo, wraz z loka-
lem sprzedawany jest udział 
w wysokości 1702/10000 
we współwłasności części 

wspólnych budynku oraz 
urządzeń, które nie służą 
wyłącznie do użytku wła-
ścicieli poszczególnych lo-
kali. Dodatkowo, nabywca 
otrzyma udział w wysoko-
ści 1702/10000 w działce nr 
1151, która służy do obsłu-
gi przedmiotowego lokalu.

C e n a  w y w o ł a w c z a 
za mieszkanie wynosi 
195.600,00 zł. Wadium wy-
nosi: 29.300,00 zł, należy 
je wpłacić do 13 listopada. 
Przetarg odbędzie się 20 li-
stopada 2024 r. w sali 045B 
Urzędu Miejskiego w Ja-
worznie, ul. Grunwaldzka 33 
o godz. 10:45.

AZ/UM Jaworzno

Rośliny zaczynają 
uatrakcyjniać szczakowski 
skwer. Sadzone 
są kwiaty, drzewka 
i inne rośliny ozdobne. 
Rośliny wylądują 
również w fontannie. Już 
za niedługo kwiaty będą 
cieszyć oko mieszkańców 
i przyjezdnych. Co jeszcze 
zostało do postawienia?

Na bieżąco monitoruje-
my postęp prac na skwerze 
pod dworcem PKP w Szcza-
kowej. Z biegiem czasu 

i włożonego w remont wy-
siłku, widać coraz więk-
sze efekty inwestycji. Sam 
skwer do czasu rozpoczę-
cia prac był jedynie zaro-
śniętym i zaniedbanym ka-
wałkiem placu, w którym 
mieszkańcy Szczakowej 
spotykali duże ilości opako-
wań po alkoholu.

Czas jednak biegnie, re-
mont postępuje, a my ob-
serwujemy już coś, co śmia-
ło będzie można nazwać 
urokliwym miejscem w cen-
trum tej dzielnicy. Obecny 
etap prac obejmuje szeroko 
pojęte ogrodnictwo. Sadzo-
ne są kwiaty, drzewka oraz 
inne rośliny ozdobne. Sam 
skwer jeszcze ma przed 

sobą instalację małej infra-
struktury, takiej jak ławki 
czy kosze na śmieci.

Fontanna, która jest 
w centralnej części tego 
miejsca, zmieniła swoje 
przeznaczenie. Teraz zasy-
pana ziemią będzie funkcjo-
nować jako klomb, w któ-
rym również posadzone 
będą rośliny ozdobne, usta-
wiona będzie lokomotywa 
i rzeźba chomika. Wokół 
zejścia do schronu stawia-
na jest również drewnia-
na ścianka, na której pra-
cownicy muzeum zainsta-
lują materiały nawiązują-
ce do historii Szczakowej 
i kolei.

Dariusz Janowski

Prace na rynku postę-
pują. Centralna część 
placu już prawie cała 

jest skończona. Wytrzy-
malsza kostka granitowa 
zdobi już większą część 
rynku. Z każdym dniem 
jesteśmy coraz bliżej koń-
ca prac.

Prace remontowe na ryn-
ku postępują. Od 24 wrze-
śnia możemy obserwować 
postęp w wymianie znisz-
czonej kostki. Prace te sku-
piają się na wymianie starej, 
zniszczonej kostki na nową. 
Mowa tu o pasach, których 
główny budulec stanowił 
wapień. Wymieniany jest 
na znacznie trwalszy mate-
riał, czyli kostki granitowe.

Ta poprzednia nieste-
ty bardzo mocno popękała, 
sprawiając szczególny pro-
blem podczas organizacji 
Wyścigu Kolarskiego „Soli-
darności” i Olimpijczyków. 
Wtedy to szczególnie pro-

Jedno wielkie śmietni-
sko w okolicach urzę-
du skarbowego. W za-

roślach walają się góry 
śmieci. Widać je nawet z 
ulicy Grunwaldzkiej. Wi-
doczne są nawet ślady pa-
lonych ognisk. Śmieci leżą 
w tym miejscu już od lat.

Jedna z naszych czytel-
niczek alarmuje w sprawie 
dzikiego śmietniska, które 
jest położone dosłownie 30 
metrów od chodnika przy 
ulicy Grunwaldzkiej. Zagłę-

biając się w krzaki, w któ-
rych jest ono ulokowane, 
zobaczyć możemy nie tylko 
klasycznie rozrzucone odpa-
dy. Widać bowiem popiół i 
wyraźne ślady palonych 
ognisk. Jak to możliwe, że 
jest to tak blisko drogi i nikt 
nie wychwycił płomieni w 
zaroślach?

Miejsce, do którego pro-
wadzi prowizoryczna ścież-
ka, jest jednak tylko małym 
fragmentem tego, co może-
my zobaczyć. Zagłębiając 

się dalej w gęstwinę, spo-
tkać można kolejną hałdę 
śmieci, wśród których do-
minują zwykłe plastikowe 
butelki.  

Nasza czytelniczka infor-
muje nas, że taki stan rzeczy 
prezentuje się w tym miej-
scu już od lat. Po charakte-
rze wysypywanych śmieci 
możemy domniemywać, że 
jest to sprawka osób chcą-
cych zaoszczędzić na wywo-
zie nieczystości. 

Dariusz Janowski

Miasto sprzedaje mieszkanie przy ul. Świerkowej

Granit coraz bardziej wypiera 
wapień. Postęp prac na rynku

blematyczne miejsca były 
na szybko zalepiane beto-
nem.

Teraz jednak kostka gra-
nitowa pozwala nam mieć 
nadzieję na to, że po za-
kończeniu remontu rynek 
odzyska swoją estetykę. 
Na razie prace remontowe 
wykonywane są pod bu-

dynkiem biblioteki. Cen-
tralna część placu już pre-
zentuje się należycie. Jed-
nak przed robotnikami sto-
ją jeszcze fragmenty poło-
żone wzdłuż budynków. 
Mimo wszystko jesteśmy 
już bliżej końca remontu 
niż jego początku.

Dariusz Janowski

Śmietnisko w krzakach 
naprzeciw urzędu skarbowego

Czas na zieleń! Szczakowski 
skwer coraz bardziej okazały

eprasa.pl d6184531b4
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Miasto Jaworzno10 Informator handlowo-usługowy
MECHANIKA POJAZDOWA NAPRAWA AGD NAPRAWA RTV REMONTOWO-BUDOWLANE LPG INNE USŁUGI

1299/d/11

BEK-POL  I
wywóz nieczystości ciekłych 

pojemność 12 m3

tel. 696 170 356

1448/D

NAGROBKI
Parapety, schody, blaty kuchenne, kominki

www.konach.pl
Zakład Kamieniarski ul. Czwartaków 2

przy cmentarzu na Łubowcu tel/fax 32 752-96-77
2/l/13

DANKAN

wywóz nieczystości ciekłych, beczka poj 10 i 16 m3

udrażnianie kanalizacji WUKO 
tel. 505 57 05 04, 616 11 42

SERWIS OPON 
Pompowanie kół azotem, spawanie aluminium

Sprzedaż i montaż opon TIR. ul. Matejki 43, 
tel. 32 753 11 72;

czynne od 8.00 – 18.00 pn. – pt., sobota 8.00 – 14.00.
11/d/11

GAZY TECHNICZNE
Z DOSTAWĄ DO KLIENTA 

Tlen, acetylen, dwutlenek węgla, argon i inne

ul. Krakowska 9 
tel. 32 751 83 83, 32 753 44 44

29/d/11

7/I/14

ZŁOMOWANIE POJAZDÓW
wystawiamy zaświadczenia
płacimy za każdy samochód

Tel. 732 732 731
Mysłowice ul. Mikołowska 52

14/i/14

13/i/14

PRO-FAST – serwis AGD
Gwarancja. Dojazd do klienta. 

Pełny serwis sprzętu AGD.

Pralki        Zmywarki        Piekarniki 

Tel. 791-196-317

5/i/23

P.P.U.H. „Sowosz” sp. z o.o.

TARTAK
USŁUGI TARTACZNE

• Więźby dachowe
• Tarcica
• Łaty, kontrłaty
• Sztachety ogrodowe
• IMPREGNACJA
• Schody młynarskie

32-551 Jankowice k. Zatora ul. Wadowicka 86, 
tel. 33 841 25 59

www.sowosz.pl,   e-mail: zamowienia@sowosz.pl
36

35/d/11
ogłoszenie własne

BIURO REKLAMY 
I OGŁOSZEŃ

TEL. 32 751 91 30

36/d/11

BEK-POL 
wywóz nieczystości ciekłych 

pojemność 11 m3

tel. 663 23 90 42, 693 791 793

WYNAJEM BUSA

WIĘCEJ INFORMACJI POD 
NUMEREM TELEFONU

505 900 110
ZAPRASZAM SERDECZNIE

PRZEPROWADZKI

TRANSPORT MEBLI

5/i/24

eprasa.pl d6184531b4



11Co Tydzień nr 42/1723
23 października 2024 roku
Miasto Jaworzno Zdrowie

INFORMATOR INFORMATOR 
ZDROWIA i URODYZDROWIA i URODY

INNE

DIABETOLOGIA, ENDOKRYNOLOGIA 
prof. dr hab. n. med. Krzysztof Łabuzek

STOMATOLOGIA, PROTETYKA, 
IMPLANTOLOGIA

dr n. med. Justyna Witalińska-Łabuzek
REJESTRACJE: 32 700 38 87    drlabuzek.pl

CHIRURGIA OGÓLNA I NACZYNIOWA 
dr n. med. Andrzej Lekstan 

REJESTRACJA: 32 758 17 39    lekstan.pl

JAWORZNO UL. KRAKUSA 1

211

212

25/I/13

NEURO-PLUS Jaworzno ul. Katowicka 19D

lel. med. Alicja Zgrzebnicka specjalista neurolog, kinesiotaping
GABINET NEUROLOGICZNY AKUPUNKTURA,

ZIOŁA, TERAPIA PIJAWKOWA
czynne: pn, wt, czw, pt od 17.00 do 19.00, śr od 10.00 do 12.00

Rejestracja tel. 601 539 412, 32 752 93 98 www.neurolog-jaworzno.pl

NEUROLOG

49/d/11

KOADENT    GABINET STOMATOLOGICZNY 
lek. stom. Anna Partyka-Ziętek     Jaworzno ul. Grunwaldzka 30 

poniedziałek, piątek 14.00 – 20.00, czwartek 9.00 – 14.00
– stomatologia zachowawcza  – protetyka
– chirurgia stomatologiczna

rejestracja telefoniczna 600 498 669

STOMATOLODZY

Pracownia protetyki dentystycznej 
Grzegorz Koczur

43-600 Jaworzno, ul. Skotnica 28, kom. 0 604 897 883
Wykonuje: protezy szkieletowe, protezy akrylowe, korony

i mosty tradycyjne oraz ceramiczne. Naprawy protez. 
47/d/11

1842/d/10

Praktyka dentystyczna dr n. med. Tatiana Jamróz-Szłapa
Świadczymy profesjonalne i bezbolesne usługi w zakresie: stomatologii 

zachowawczej, protetyki, endodoncji, chirurgii szczękowo-twarzowej 
(ekstrakcje zębów zatrzymanych, podcinanie wędzidełka, pobieranie 
wycinków histopatologicznych itp.), implanty, medycyna estetyczna. 

Tel.  609 956 057. Jaworzno, ul. Spacerowa 1 2/i/24

INNE

DIETETYK

1/i/20

CENTRUM DIETETYCZNE AKTIV-DIET

DIETETYK BOGUSŁAWA ZAGÓRSKA
U nas stracisz od 4-15 kg w pierwszym miesiącu!!!

NAJTAŃSZA OPIEKA MIESIĘCZNA W MIEŚCIE!!!
UL. GRUNWALDZKA 83, TEL.694-462-868

6/i/24

Gabinet stomatologiczny IWONA BYSTRY-SMAGA

CHIRURG STOMATOLOG
Jaworzno ul. Zegadłowicza 45 (Pszczelnik) 

Leczenie, protetyka, chirurgia. 
Rejestracja telefoniczna 32 753-16-16

pon-wt od 13.00 do 19.00, środa od 8.30 do 13.00 
Gabinet będzie nieczynny od 7 grudnia do 1 stycznia 2025 r.

Wolny wybór
Nasza codzienność 

to niezliczona ilość 
czynności, jakie wy-
konujemy, a co za tym 
idzie tyleż samo pod-
jętych decyzji. Wiele 
z nich robimy automa-
tycznie, gdyż schemat 
działania mamy zako-
dowany jako nawyk. Te 
pozostałe już wymagają 
każdorazowo podjęcia 
przez nas wyboru, do-
konania oceny sytuacji 
i tego, jakie podejmiemy 
w tym kierunku działa-
nia. Wymaga to od nas 
skupienia uwagi. I te-
raz tak się zastanawiam, 
czy wybór jest zgod-
ny z wolną wolą, naka-
zem, bo tak jest usta-
lone, czy jednak doko-
nujemy wolnego wybo-
ru? Może się to pytanie 
wydać dziwne, bo jak 
można nie wykonywać 
czegoś zgodnie z naka-
zem czy zakazem? No 
tak, zasady, jakie wpro-

wadzają w nasze życie 
ludzie, zakazy, nakazy 
w pewien sposób kreują 
nasze życie. Jednak czy 
zawsze są w sposób ludz-
ki kreowane? Czy każdy 
z nas zgodnie z samym 
sobą poddaje się kreowa-
nej przez innych rzeczy-
wistości? Czy w pełni ro-
zumie co, jak i po co? 
A piszę o tym, by pod-
dać refleksji i dyskusji 
własne odczucia wzglę-
dem tego co jest nam 
oferowane, jak jesteśmy 
traktowani i jak sami 
reagujemy na wszyst-
ko, co kreuje człowiek. 
Czy w tym natłoku pra-
cy, gonitwy za docze-
snym mamy jeszcze czas, 
by swobodnie i w spoko-
ju pomyśleć, zastanowić 
się co jest dla mnie w po-
rządku, a co dla innych? 
Czy te nasze małe światy 

się uzupełniają pomimo 
różnić naszych potrzeb 
i oczekiwań, czy potra-
fimy dostrzec oprócz 
swojego coś więcej? 
Co mi przeszkadza i chęt-
nie bym tam wprowa-
dził modyfikacje. Używa-
jąc tylko rozumu i trzeź-
wo patrząc na świat i to, 
co nas otacza, nie sposób 
dojrzeć więcej. Twardo 
stąpając po ziemi, mamy 
wiele wpojonych zasad 
i zgodnie z tym idziemy 
przez życie. Jednak kiedy 
zaprosimy do współpra-
cy nasze poczucie płyną-
ce z głębi, już znacznie 
częściej widzimy inny ob-
raz. Wykreowanej rze-
czywistości. I nie mam 
tu na myśli, że ktoś ce-
lowo coś psuje, by nam 
było trudniej. Raczej 
po prostu inne spojrze-
nie na percepcję rzeczy-

wistości, w jakiej przy-
szło nam żyć. A tak so-
bie piszę, a ktoś powie – 
bezsensowne paplanie, 
no cóż, każdy ma swo-
je prawa i wolny wy-
bór. Jednak zachęcam 
do refleksji nad tym, 
co zostało już wykre-
owane, a co nadal kreu-
jemy. By nie narzekać, 
że kiedyś to było ina-
czej, my mieliśmy inne 
dzieciństwo. Bo kto jak 
nie my dorośli kreuje-
my podłoże, na którym 
musi odnaleźć się mło-
dy człowiek, który do-
piero zaczyna tworzyć 
swoje, a my sami musi-
my się w tym odnaleźć. 
Spojrzenie obiektywnie 
na to, co może człowiek 
z bagażem doświadczeń. 
Nie trzeba na siłę zmie-
niać innych, jednak war-
to spojrzeć na własne 
kreowanie siebie w tym, 
co jest wokół nas.

Renata Talarczyk

Tel. 608 107 327
E-mail: fundacjamojczas@
op.pl
MCI Fundacji ul.11 Listopa-
da 4c
KRS 0000488618 – podaruj 
nam 1,5%
PKO BP 28 1020 2528 0000 
0302 0373 7400 https://
www.facebook.com/Moj-
czasdlaseniora.imWandy-
iJozefa/.
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Miasto Jaworzno12 Aktualności
      od 2015 roku odbywa się akcja „Nie daj szansy złodziejowi”

Oczywista Nieoczywistość – Kosmos (cz. 1)

Zapyta łem kiedyś 
swoich uczniów, czy 
polecieliby ze mną 

w kosmos. Wyprawa miała-
by być darmowa, jej celem 
natomiast albo Księżyc, 
ewentualnie przestrzeń 
okołoziemska. W zależno-
ści od klasy chętnych było 
mniej czy więcej – zawsze 
jednak jacyś byli.

Za każdym razem jed-
nak, ku ich rozczarowa-
niu, studziłem dość gwał-
townie emocje, puentując, 
że tak naprawdę nigdzie się 
nie wybieram i w żaden ko-
smos nie lecę. Nie tylko dla-
tego, że mnie na to nie stać, 
co zresztą prawdą jest rów-
nież, bo i wyprawa taka jest 
nieprawdopodobnie droga,  
ale przede wszystkim dlate-
go, że kieruje mną jeszcze 
jeden, nieokiełznany in-
stynkt. Jakiż? A mianowicie 
strach. Kiedy przyznaję się 
do strachu, niektórzy wy-
dają się nieco rozczarowa-
ni. Inni zdają się kozaczyć, 
udając, że oni się nie boją. 
Ja jednak wiem, że jest ina-
czej. Jak powiedział bowiem 
pewien „klasyk”: „tylko głu-
pi się nie boi”. Przez chwi-
lę zastanawiałem się przy 
tym, czy aby nie obrażę ko-
goś takim sformułowaniem, 
w końcu jednak cytat to cy-
tat. Jego sensu natomiast 
jestem całkowicie pewien. 
Boimy się wszyscy. Ja tak-
że. Czy się to komuś podo-
ba czy nie. Ten kto twierdzi, 
że jest inaczej, albo kłamie, 
albo jest… No, mniejsza. 
A co z tym kosmosem? Nie 
chodzi o to, że nie chciał-
bym stanąć na Księżycu, 

że nie chciałbym zobaczyć 
kosmosu takim, jakim jest 
naprawdę. Tutaj jednak 
strach odegrałby zasadni-
czą rolę.

Bo czym jest rakieta? Jest 
przede wszystkim wielkim 
zbiornikiem paliwa. Wobec 
eksplozji tegoż byłbym zu-
pełnie bezradnym, skaza-
nym na nieuchronną śmierć. 
Sam kosmos jest także nie-
zwykle nieprzyjazny; pro-
mieniowanie, zimna i głu-
cha przestrzeń, w której pa-
nuje absolutna cisza. Choć-
bym krzyczał wniebogłosy 
wobec zagrożenia, i tak nikt 
by mnie nie usłyszał. Nawet 
wracając mógłbym spło-
nąć i usmażyć się jak kotlet 
w atmosferze. Szanse więc 
na przeżycie wydają się z za-
łożenia niezbyt duże. A jed-
nak ludzie latali i latają na-
dal w kosmos. Bez względu 
na wszystko. Do dziś mam 
w pamięci niezwykłe wyda-
rzenie ze stycznia 1986 roku,  
kiedy to doszło do katastro-
fy amerykańskiego promu 
kosmicznego Challenger. 

Prom ten po siedemdzie-
sięciu paru sekundach fi-
nalnie eksplodował i spadł 
z ponad czternastu kilome-
trów do Atlantyku. Zginęła 
cała siedmioosobowa zało-
ga. A jednak, jak często sły-
szymy o tego typu katastro-
fach? Stosunkowo rzadko. 
Wszak jednocześnie strach 
robi nadal krecią robotę. Po-
dobnie zresztą jest z lotami 
samolotem. Często nie zda-
jemy sobie sprawy z tego, 
że w ciągu doby odbywa się 
około stu tysięcy kursów sa-
molotowych, z czego 90% 
to loty pasażerskie. Jednak 
jak często słyszymy o ka-
tastrofach? Bardzo rzadko. 
Dlatego też statystycznie 
lotniczy transport pasażer-
ski uchodzi za najbezpiecz-
niejszy na świecie. Dlacze-
go jednak tak wielu z nas 
boi się latać? Przede wszyst-
kim wiąże się to z całkowitą 
bezradnością pasażera wo-
bec potencjalnej katastrofy. 
Znajdując się na wysokości 
dwunastu kilometrów, zdani 
jesteśmy na pilotów, kaprysy 

pogody i bezduszną maszy-
nę, w której w każdej chwili 
coś może pójść nie tak. Po-
dobnie jak w rakietach czy 
promach kosmicznych. Poza 
tym jak już dochodzi do ka-
tastrofy, to giną w niej dzie-
siątki lub setki osób na raz. 
Najczęściej wszyscy. To robi 
wrażenie. Jednocześnie każ-
dego dnia, na naszych cho-
ciażby, polskich drogach 
ginie po kilka lub kilkana-
ście osób, przez weekend 
niejednokrotnie po kilka-
dziesiąt. To jednak nie robi 
na nas aż takiego wrażenia. 
To pewna norma, rozpływa-
jąca się w znieczulicy dnia 
powszedniego. Tak po pro-
stu jest. A jeśli już ginie set-
ka lub więcej ludzi, to jest 
to wydarzenie z przytupem, 
„na bogato”. Robi to wraże-
nie, przeszywa dreszczem 
i wzmaga potencjalne lęki. 
A jednak ludzie i tak po-
dróżują, w setkach tysięcy, 
w milionach. Niektórzy czę-
ściej, inni rzadziej, tylko wte-
dy kiedy muszą. Tak jest i tak 
zapewne będzie. Niektórzy 
zdają się być pozbawiony-
mi leku, inni wydają się ob-
jęci paraliżem. Bez wątpie-
nia jednak boją się wszyscy. 
Niektórzy ze strachem tym 
radzą sobie lepiej, inni go-
rzej. Jedni go maskują, inni 
tego nie potrafią, jeszcze inni 
szukają bardziej osobliwych 
rozwiązań. I tak np. polski 
poeta Julian Tuwim, który sa-
molotem latał niejednokrot-
nie, jako sposób znieczula-
nia własnego strachu obie-
rał alkohol. Lotów samolo-
tem bał się panicznie. Miał 
więc w czasie podróży zwy-

czaj upijania się do nieprzy-
tomności. Inaczej nie dał 
rady odbyć podróży. Dlate-
go też niemal za każdym ra-
zem, kiedy docierał do celu 
swojej wędrówki, trzeba 
go było z samolotu wypro-
wadzać. Tuwim więc raczej 
w kosmos by nie poleciał. 
Po pierwsze dlatego, że ra-
kieta nie zdołała by zapewne 
wynieść w kosmos takiej ilo-
ści alkoholu, po drugie czło-
wiek otumaniony takimi czy 
innymi trunkami nie jest do-
brym materiałem na pilota 
czy tym bardziej kosmonau-
tę. Tym bardziej, że kiedyś 
wytrzeźwieć trzeba by było, 
a wówczas strach byłby jesz-
cze większy i bardziej para-
liżujący.

Bez względu więc na to 
czy wsiadamy do samolotu, 
czy dane nam będzie wsiąść 
kiedyś do rakiety, jak to czy-
nili w dziejach naszej cy-
wilizacji niektórzy śmiałko-
wie, czy bardziej odczuwa-
my mocniej naciskamy pedał 
gazu w samochodzie, gdzieś 
w okolicach mostka pojawia 
się dość osobliwy wówczas 
ucisk, rozlewający się jak 
narkotyk lub używka po cie-
le, obezwładniający czy pa-
raliżujący własnie. Dotyczy 
to nas wszystkich, absolut-
nie bez różnicy. Jedyna, ilu-
zoryczna wszak różnica po-
między nami polega jedynie 
na tym, że jedni z nas po-
trafią sobie z tym poradzić 
i to co powinno ich parali-
żować, przekuć na motywa-
cję i sukces. Inni tego nie po-
trafią. Tak czy owak boimy 
się wszyscy. Bez wyjątku. 
Zarówno my, pasażerowie, 

jak i piloci, kierowcy czy ko-
smonauci.

Coś jednak w końcu, 
w przeszłości spowodowa-
ło, że znaleźli się pośród nas 
ludzie, którzy pomimo nie-
wątpliwego strachu potra-
fili stawić mu czoła. Pozo-
stawiając rodziny i bliskich, 
decydując się na niezwy-
kle niebezpieczne wypra-
wy, nie mając pewności czy 
na Ziemię powrócą kiedy-
kolwiek. Dziś takie wypra-
wy czy praca w przestrze-
ni okołoziemskiej jest po-
niekąd standardem i nor-
mą. Podobnie, a może tym 
bardziej praca pilota. Wte-
dy tak nie było. Te kilka-
dziesiąt lat temu znaleźli 
się jednak wśród nas „sza-
leńcy”, którzy poniekąd za-
pierając się samych siebie,  
wykonali ten kolejny, jakże 
bardzo milowy krok. Grani-
ca pomiędzy szaleństwem 
a bohaterstwem i odwagą 
okazała się wówczas bar-
dzo cienka i płynna. A ci, 
których miano za wariatów, 
niemal z dnia na dzień sta-
li się superbohaterami. Nie 
oni pierwsi zresztą. Nie tyl-
ko ci, którzy wypuścili w ko-
smos pierwsze sputniki czy 
rakiety, nie ci którzy wysłali 
suczkę Łajkę, nie ci którzy 
posłali człowieka w kosmos 
czy na Księżyc. Pierwszy-
mi ludźmi, którzy dla mnie 
byli zdobywcami kosmosu 
byli ci, którzy żyli na świe-
cie co najmniej pół tysiąca 
lat temu. Kosmos zdawał 
się wówczas być z pozoru 
o wiele bliżej nas. Ale tylko 
z pozoru. (C.D.N.)

Jarosław Sawiak

Ziemia widziana z powierzchni Księżyca (wikipedia)

„Nie daj szansy złodziejowi” 

Zakończyła się tegorocz-
na akcja znakowania 

rowerów. Wielu miesz-
kańców zdecydowało się 
na zabezpieczenie jed-
nośladów w ten sposób. 
Straż miejska podsumowu-
je więc całą akcję.

Znakowanie rowerów od-
bywało się w ramach akcji 
„Nie daj szansy złodziejowi 
– oznakuj swój rower”. Jej 
celem było zabezpieczenie 
naszych jednośladów tak, 
by w razie kradzieży łatwiej 
było je odzyskać. Owo za-
bezpieczenie polega na na-
niesieniu na rower unikato-
wego numeru, przyporząd-
kowanego wyłącznie niemu. 

To coś na zasadzie rowero-
wej tablicy rejestracyjnej, 
lecz nieobowiązkowej.

Straż miejska zajmowa-
ła się znakowaniem rowe-
rów przy okazji odbywają-
cych się w naszym mieście 
różnych wydarzeń. Ostatnie 
z nich miało miejsce 12 paź-
dziernika. W tym roku ozna-
kowanych zostało 141 rowe-
rów. Sama akcja odbywa się 
co roku od 2015. Od tego 
czasu w sumie udało się 
oznakować aż 1553 jedno-
ślady.

A wy co sądzicie o zna-
kowaniu rowerów? Macie 
też oznakowane?

Dariusz Janowski

23 października – godz. 17.00, 
koncert „Biblioteka pełna Muzyki”, 
Miejska Biblioteka Publiczna, Rynek 
Główny
23 października – godz. 18.00, 13. 
spotkanie z cyklu „Z Historią na Ty” – 
„Polskie dzieci wojny”, prowadzenie 
Adrian Rams, Muzeum Miasta Ja-
worzna, ul. Pocztowa 5
24 października, 25 października 
– godz. 9.00, XXIII edycja Konkursu 
Piosenki Turystycznej i Ekologicznej, 
Dom Kultury im. Zdzisława Krudziel-
skiego w Szczakowej
24 października – godz. 17.00, 
XX Ogólnopolski Konkurs Poetycki 
„O Złotą Lirę”,
ATElier Kultury ul. Szczakowska 35 b
25 października – 26 października, 
V Turniej Nadziei Bokserskich im. 
Janusza Gortata, Hala Widowiskowo-
-Sportowa MCKiS Grunwaldzka 80
25 października – godz. 17.00, godz. 
20.00, spektakl „Pomoc domowa”, 
Młodzieżowy Dom Kultury, ul. Inwali-
dów Wojennych 2
26 października – Konkurs Wokal-
ny – Future Star, ATElier Kultury ul. 
Szczakowska 35 b
26 października – godz. 17.00, 
koncert operetkowy „Wielka sława 
to żart”, Młodzieżowy Dom Kultury, 
ul. Inwalidów Wojennych 2
26 października – godz. 17.00, Spo-

tkanie z Urszulą Dudziak, Miejska Bi-
blioteka Publiczna, Rynek Główny
27 października – godz. 16.00, Teatr 
Malucha – „Jak Wróbelek nie mógł 
zdążyć na wesele”, ATElier Kultury ul. 
A. Mickiewicza 2
27 października – godz. 18.00, 
I Koncert Orkiestry Kameralnej Ar-
chetti „Eco da Capo”, sala koncer-
towa ATElier Kultury, ul. Wiosny 
Ludów 1
27 października – godz. 18.00, Jaw-
szanty, edycja XV, Jazz Club Muzeum, 
ul. Pocztowa 5
27 października – godz. 18.00, spek-
takl Teatru Oddzielnego „Dlaczego 
Kopciuch?”, Młodzieżowy Dom Kul-
tury, ul. Inwalidów Wojennych 2
29 października – godz. 10.00, 
Herbertiada – konkurs interpretacji 
twórczości Zbigniewa Herberta, Mło-
dzieżowy Dom Kultury, ul. Inwalidów 
Wojennych 2
29 października – godz. 17.00, spo-
tkanie pt. „Już umówił się na randkę 
z …”, performatywne czytanie z mu-
zyką na żywo – Aleksander Brzeziń-
ski, Wojciech Brzeziński, Miejska Bi-
blioteka Publiczna, Rynek Główny
29 października – godz. 
18.00 – 20.00, Mecz ligi wojewódz-
kiej kadetek w siatkówce dziewcząt, 
Hala sportowa MCKiS ul. Inwalidów 
Wojennych 18

Informacje kulturalne – 23 – 29 października

Kolizja drogowa na ulicy 
Katowickiej w Jaworznie. 
78-letni mieszkaniec 
Jaworzna wjechał w tył 
samochodu, którym 
podróżowali 55-latek 
i 53-latka. Sprawca 
otrzymał wysoki mandat.

Do kolizji doszło około 
godziny 9:30 w piątek, 18 
października na wysokości 
sklepu spożywczego na uli-
cy Katowickiej w Jaworz-
nie. Jadący od Osiedla Sta-
łego 55-latek chcąc skręcić 
w lewo na parking sklepu, 
zaczął hamować. Jadący 
za nim 78-letni mieszka-
niec Jaworzna nie zachowu-
jąc bezpiecznej odległości, 
wjechał w tył jego pojazdu. 
Razem z 55-latkiem z Za-
brza podróżowała 53-letnia 
pasażerka.

Na miejscu zdarzenie in-
terweniowały dwa zastępy 
Państwowej Straży Pożar-
nej, policjanci z Komendy 
Miejskiej Policji w Jaworz-

Kolizja na ul. Katowickiej

nie oraz pogotowie ratun-
kowe. Z relacji świadków 
na miejscu kobieta skarżyła 
się na ból głowy. Ratownicy 
udzielili jej pomocy medycz-
nej w karetce.

Podczas pracy służb 
w miejscu kolizji występo-
wały utrudnienia w ruchu. 
Zablokowany był pas w kie-
runku Katowic, a ruch odby-
wał się wahadłowo z pomo-
cą strażaków z Państwowej 
Straży Pożarnej.

Mieszkaniec Jaworzna 
został ukarany mandatem 
w wysokości 2 000 złotych, 
a na jego konto trafiło 10 
punktów karnych.

Weronika Palkaeprasa.pl d6184531b4
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TABELE

V liga 2024/25, grupa: śląska I
1. Zagłębie II Sosnowiec 11 30 41-11
2. Szombierki Bytom 11 28 40-16
3. Znicz Kłobuck 11 25 26-16
4. Ruch II Chorzów 11 23 25-10
5. Unia Rędziny 11 22 31-11
6. Orzeł Miedary 11 17 20-18
7. AKS Mikołów 11 17 25-27
8. Szczakowianka Jaworzno 11 15 22-26
9. Odra Miasteczko Śląskie 11 15 20-23
10. Śląsk Świętochłowice 11 14 23-27
11. Silesia Miechowice (Bytom) 11 10 22-38
12. Jedność 32 Przyszowice 11 9 9-32
13. Liswarta Krzepice 11 9 14-20
14. Skra II/Płomień Częstochowa 11 8 26-29
15. KS Panki 11 6 17-35
16. Zieloni Żarki 11 5 10-32

Kolejka 11. – 19-20 października
Znicz Kłobuck 3-2 Skra II/Płomień Częstochowa
Zieloni Żarki 2-3 Odra Miasteczko Śląskie
Śląsk Świętochłowice 6-1 KS Panki
Jedność 32 Przyszowice 0-3 Ruch II Chorzów
Zagłębie II Sosnowiec 3-0 Orzeł Miedary
Unia Rędziny 3-1 Liswarta Krzepice
Szombierki Bytom 8-1 Silesia Miechowice
AKS Mikołów 2-2 Szczakowianka Jaworzno

Kolejka 12. – 26-27 października
Skra II/Płomień Częstochowa – Szczakowianka 
Jaworzno 27.10, 12:00
Silesia Miechowice – AKS Mikołów 26.10, 14:00
Liswarta Krzepice – Szombierki Bytom 26.10, 14:00
Orzeł Miedary – Unia Rędziny 26.10, 13:00
Ruch II Chorzów – Zagłębie II Sosnowiec 26.10, 12:00
KS Panki – Jedność 32 Przyszowice 26.10, 14:00
Odra Miasteczko Śląskie – Śląsk Świętochłowice 
26.10, 14:00
Znicz Kłobuck – Zieloni Żarki 25.10, 19:00

V liga 2024/25, grupa: małopolska (zachód)
1. Tempo Białka 12 25 29-14
2. Hutnik II Kraków 12 25 35-13
3. Niwa Nowa Wieś 11 25 25-17
4. KS Chełmek 11 24 26-16
5. Victoria 1918 Jaworzno 12 23 23-13
6. Jutrzenka Giebułtów 11 18 20-26
7. Raba Dobczyce 11 18 23-19
8. Przebój Wolbrom 11 17 22-18
9. Garbarnia Kraków 11 17 16-16
10. Radziszowianka Radziszów 12 16 19-17
11. Unia Oświęcim 11 12 20-20
12. Węgrzcanka Węgrzce Wielkie 11 11 15-23
13. Błękitni Modlnica 11 9 22-35
14. Pogoń Skotniki (Kraków) 12 9 15-28
15. Skawa Wadowice 11 8 9-19
16. Sokół Kocmyrzów Baranówka 11 7 17-29
17. Kmita Zabierzów 11 6 4-17

Kolejka 12. – 19-20 października
Pauza: Skawa Wadowice.
Pogoń Skotniki 0-0 Kmita Zabierzów
Tempo Białka 1-2 Raba Dobczyce
Sokół Kocmyrzów Baranówka 3-1 Węgrzcanka 
Węgrzce W.
Garbarnia Kraków 2-3 Jutrzenka Giebułtów
Błękitni Modlnica 1-1 KS Chełmek
Przebój Wolbrom 1-2 Hutnik II Kraków
Niwa Nowa Wieś 2-1 Radziszowianka Radziszów
Unia Oświęcim 1-3 Victoria 1918 Jaworzno

Kolejka 13. – 26-27 października
Pauza: Victoria 1918 Jaworzno.
Radziszowianka Radziszów – Unia Oświęcim 
26.10, 13:00
Hutnik II Kraków – Niwa Nowa Wieś 27.10, 15:00
KS Chełmek – Przebój Wolbrom 26.10, 14:00
Jutrzenka Giebułtów – Błękitni Modlnica 26.10, 11:00
Węgrzcanka Węgrzce W. – Garbarnia Kraków 26.10, 14:00
Raba Dobczyce – Sokół Kocmyrzów Baranówka 
26.10, 14:00
Kmita Zabierzów – Tempo Białka 26.10, 12:00
Skawa Wadowice – Pogoń Skotniki 27.10, 14:00

Klasa okręgowa 2024/25, grupa: Wadowice
1. LKS Bobrek 12 30 34-16
2. Brzezina Osiek 12 29 29-8
3. Żuraw Krzeszów 12 27 35-17
4. LKS Rajsko 12 24 25-16
5. Olimpia Chocznia 12 23 29-18
6. LKS Gorzów  12 18 23-20
7. Zgoda Byczyna  12 18 15-14
8. Nadwiślanin Gromiec 12 16 17-15
9. BCS Zawoja 12 15 22-34
10. Babia Góra Sucha Beskidzka 12 15 24-19
11. Orzeł Witkowice 12 13 20-27
12. Halniak Targanice 12 10 12-37

13. Burza Roczyny 12 10 16-31
14. Naroże Juszczyn 12 10 18-27
15. Fablok Chrzanów 12 10 20-24
16. Huragan Inwałd 12 7 12-28

Kolejka 12. – 19-20 października
LKS Bobrek 3-1 Żuraw Krzeszów
Brzezina Osiek 2-0 Zgoda Byczyna
Burza Roczyny 0-1 Halniak Targanice
Fablok Chrzanów 0-1 Nadwiślanin Gromiec
BCS Zawoja 4-0 Naroże Juszczyn
Huragan Inwałd 1-2 LKS Rajsko
Olimpia Chocznia 2-1 Babia Góra Sucha Beskidzka
LKS Gorzów 4-1 Orzeł Witkowice

Kolejka 13. – 26-27 października
Orzeł Witkowice – LKS Bobrek 26.10, 15:00
Babia Góra Sucha B. – LKS Gorzów 26.10, 15:00
LKS Rajsko – Olimpia Chocznia 27.10, 11:30
Naroże Juszczyn – Huragan Inwałd 26.10, 15:30
Nadwiślanin Gromiec – BCS Zawoja 26.10, 11:00
Halniak Targanice – Fablok Chrzanów 27.10, 15:00
Zgoda Byczyna – Burza Roczyny 26.10, 11:30
Żuraw Krzeszów – Brzezina Osiek 26.10, 15:00

Klasa A 2024/25, grupa: Chrzanów
1. LKS Żarki 10 28 36-8
2. Arka Babice 10 22 31-13
3. Ciężkowianka 9 21 30-12
4. Błyskawica Myślachowice 10 18 31-24
5. Polonia Luszowice 10 16 33-17
6. Tęcza Tenczynek 10 16 19-14
7. MZKS Alwernia 10 16 21-23
8. Korona Mętków 9 16 20-15
9. Zagórzanka Zagórze 10 12 22-21
10. Wolanka Wola Filipowska 10 10 23-24
11. UKS Regulice (k. Chrzanowa) 9 9 21-32
12. Górnik Siersza (Trzebinia) 10 8 22-30
13. Zryw Brodła 10 6 16-49
14. Ruch Młoszowa 9 0 6-49

Kolejka 10. – 19-20 października
Tęcza Tenczynek 2-1 Polonia Luszowice
UKS Regulice 1-5 LKS Żarki
Zagórzanka Zagórze 0-6 Wolanka Wola Filipowska
Ciężkowianka 5-2 Błyskawica Myślachowice
Arka Babice 0-1 MZKS Alwernia
Ruch Młoszowa 0-2 Zryw Brodła
Górnik Siersza 1-2 Korona Mętków

Kolejka 11. – 26-27 października
Korona Mętków – Tęcza Tenczynek 26.10, 15:00
Zryw Brodła – Górnik Siersza 26.10, 14:00
MZKS Alwernia – Ruch Młoszowa 26.10, 15:00
Błyskawica Myślachowice – Arka Babice 26.10, 15:00
Wolanka Wola Filipowska – Ciężkowianka 
26.10, 15:00
LKS Żarki – Zagórzanka Zagórze 27.10, 14:00
Polonia Luszowice – UKS Regulice 27.10, 15:00

Klasa B 2024/2025, grupa: Sosnowiec
1. Górnik II Wojkowice 8 24 50-8
2. Przemsza II Siewierz 9 23 34-4
3. Akademia 2012 Jaworzno 8 21 59-8
4. Błękitni Sarnów 8 21 31-7
5. Górnik II Piaski (Czeladź) 8 15 20-10
6. Jedność Strzyżowice 8 15 19-16
7. Czarni Sosnowiec 9 11 19-26
8. Skalniak II Kroczyce 8 10 12-27
9. Zagłębiak Tucznawa 9 7 13-36
10. Promień Strzemieszyce Małe 8 7 19-26
11. JavaFit Sosnowiec 8 7 12-23
12. Zagłębie II Dąbrowa Górnicza 9 4 11-36
13. Źródło II Kromołów 8 2 12-36
14. KS Wysoka (k. Sosnowca) 8 0 5-53

Kolejka 9. – 19-20 października
Zagłębie II Dąbrowa Górnicza 3-4 Promień 
Strzemieszyce Małe
Skalniak II Kroczyce 1-0 Źródło II Kromołów
Zagłębiak Tucznawa 0-4 Jedność Strzyżowice
KS Wysoka 1-10 Akademia 2012 Jaworzno
JavaFit Sosnowiec 0-3 Błękitni Sarnów
Górnik II Piaski 0-0 Przemsza II Siewierz
Czarni Sosnowiec 1-5 Górnik II Wojkowice

Kolejka 10. – 26-27 października
Promień Strzemieszyce Małe – Górnik II 
Wojkowice 26.10, 14:00
Przemsza II Siewierz – Czarni Sosnowiec 27.10, 14:00
Błękitni Sarnów – Górnik II Piaski 26.10, 15:00
Akademia 2012 Jaworzno – JavaFit Sosnowiec 
27.10, 14:00
Jedność Strzyżowice – KS Wysoka 27.10, 11:00
Źródło II Kromołów – Zagłębiak Tucznawa 26.10, 14:00
Zagłębie II Dąbrowa Górnicza – Skalniak II 
Kroczyce 27.10, 14:00

Wyniki piłkarskich drużyn 
z Jaworzna w kolejce 
19-20 października

Jaworznickie zespoły piłki nożnej grały 
o kolejne ligowe punkty w sezonie. Jak 
sobie poradziły w ostatniej kolejce?

Victoria Jaworzno
Mecz Victorii Jaworzno z Unią 
Oświęcim w V lidzie małopolskiej ro-
zegrany 19 października w Oświęci-
miu zakończył się zwycięstwem ja-
worznian 3:1.

Szczakowianka
Szczakowianka w ramach w V ligi 
śląskiej grała 19 października na wy-
jeździe z AKS-em Mikołów. Mecz za-
kończył się remisem 2:2.

Zgoda Byczyna
Zgoda Byczyna zmierzyła się 
w wadowickiej klasie okręgowej 
na wyjeździe 19 października 
z Brzezinką Osiek. Mecz 
zakończył się zwycięstwem 
gospodarzy 2:0.

Akademia 2012
Akademia 2012 w ramach śląskiej B-
-klasy grupy Sosnowiec wygrała na 
wyjeździe 19 października z drużyną 
KS Wysoka 10:1.

Ciężkowianka
Ciężkowianka zagrała na wyjeździe 
20 października w ramach chrza-
nowskiej A-klasy z Błyskawicą My-
ślachowice. Jaworznicki zespół wy-
grał 5:2.

AZ

Siatkarze MCKiS-u Jaworz-
no na własnej hali rozegra-
ni spotkanie z KPS Siedlce 

w ramach 6. kolejki PLS 1. ligi. 
Mecz odbył się w sobotę 19 paź-
dziernika.

To nie był  najszczęśl iw-
szy dzień dla MCKiS-u Jaworz-
no. Dwa wydarzenia sportowe 
na własnej hali to dwie przegra-
ne miejskich drużyn. Najpierw 
porażki doznali trzecioligowi ko-
szykarze, a kilka godzin później 
drużyna pierwszoligowych siat-
karzy. Po dwóch setach nic nie 
zapowiadało na przegraną dru-
żyny prowadzonej przez Tomasza 
Wątorka. Gospodarze wygrywa-
li pewnie do 22 oraz 19, domi-
nując przyjezdnych przy siatce. 
Dwa kolejny sety padły jednak 
łupem gości. Słynne siatkarskie 
powiedzenie „Kto nie wygry-
wa w dwóch setach, przegrywa 
w pięciu” miało odzwierciedlenie 
w rzeczywistości właśnie pod-
czas meczu w Jaworznie. W tie-

MCKiS Jaworzno pechowo na własnej hali
MCKiS Jaworzno – KPS Siedlce 2:3 (25:22, 25:19, 21:25, 23:25, 13:15)

-breaku znowu lepsi okazali się 
siatkarze z Siedlec i to oni osta-
tecznie wyrywają jaworznianom 
dwa cenne punkty.

Po 6. kolejce siatkarze MCKiS 
Jaworzno zajmują 8. pozycję z do-
robkiem 10 punktów.

jargal

W trzecią kolejkę 3. ligi 
śląskiej koszykówki męż-

czyzn drużyna z Jaworzna starła 
się z MUKS Sari Żory. Mecz ro-
zegrano w sobotę 19 paździer-
nika w hali widowiskowo – spor-
towej jaworznickiego MCKiS-u.

To nie był dobry występ pod-
opiecznych trenera Krzysztofa 
Wałka. Choć gospodarze dobrze 
rozpoczęli spotkanie i to po stro-
nie Jaworzna pojawiały się pierw-

sze punkty, to goście przejęli prym 
jeszcze w pierwszej kwarcie, zdo-
bywając kilkupunktową przewagę. 
Druga odsłona to bardziej przemy-
ślana gra gospodarzy i zmniejsze-
nie przewagi punktowej przyjezd-
nych. Kolejne dwadzieścia minut 
to gra w kratkę. Najczęściej i naj-
celniej do kosza przeciwnika ja-
worznian rzucało dwóch zawod-
ników. Stanisław Pelz oraz Jonatan 
Najman zdobyli po 18 punktów, 

ale to i tak nie pozwoliło zdomi-
nować przeciwników i w ostatecz-
ności MCKiS Jaworzno przegrywa 
u siebie z MUKS Sari Żory 59:75.

MCKiS po trzech kolejkach zaj-
muje 3. lokatę w tabeli 3. ligi ślą-
skiej. Jedna wygrana i dwie prze-
grane złożyły się na czteropunk-
towy dorobek drużyny. Kolejny 
sprawdzian w wyjazdowym me-
czu w Gliwicach.

jargal

MCKiS Jaworzno – MUKS Sari Żory 59: 75 (20:28, 16:12, 9:22, 14:13)

3. kolejka koszykówki nie dla Jaworzna

Miejskie Centrum Kultury 
i Sportu w Jaworznie za-

prasza na Turniej Szachowy P-10, 
organizowany z okazji Święta 
Niepodległości i poświęcony pa-
mięci Władysława Winiarczyka.

Władysław Winiarczyk, który 
zmarł 28 lutego, był jednym z naj-
bardziej zasłużonych szachistów Ja-
worzna, pełniącym przez wiele lat 
funkcję opiekuna oraz kierownika 
sekcji szachowej MCKiS, a także 
wspierającym społeczność szacho-
wą w mieście.

Turniej odbędzie się w niedzielę, 
10 listopada, w Hali Widowiskowo-

-Sportowej przy ul. Grunwaldzkiej 
80. Start zawodów planowany jest 
na godzinę 10:00.

Zawody zostaną rozegrane sys-
temem szwajcarskim na dystansie 9 
rund, w tempie 10 minut na zawod-
nika. Uczestnicy będą rywalizować 
w dwóch kategoriach wiekowych: 
Grupa A – OPEN oraz Grupa B – ju-
niorzy do lat 12. W przypadku nie-
wystarczającej liczby zgłoszeń, gru-
py mogą zostać połączone.

Zgłoszenia należy przesyłać 
do poniedziałku, 4 listopada, za po-
średnictwem strony www.chessar-
biter.com lub mailowo do sędziego 

turnieju: szachy.martin@gmail.com.
Potwierdzenie udziału i uisz-

czenie wpisowego możliwe bę-
dzie w dniu zawodów, w godzinach 
od 9:00 do 9:45 na miejscu. Zawod-
nicy, którzy nie potwierdzą swojej 
obecności do godz. 9:45, będą mo-
gli rozpocząć grę od 2 rundy.

Wpisowe wynosi 10 zł dla junio-
rów do lat 18 oraz 20 zł dla pozosta-
łych uczestników. Z opłaty zwolnieni 
są zawodnicy MCKiS Jaworzno oraz 
mieszkańcy Jaworzna.

Szczegółowe informacje dostęp-
ne są pod numerem telefonu 609 
554 126.                   AZ/MCKiS

Turniej szachowy pamięci Władysława Winiarczyka

eprasa.pl d6184531b4
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       z 19 członków składa się Śląska Rada Seniorów

Pierwsze posiedzenie Ślą-
skiej Rady Seniorów nowej 
kadencji odbyło się w gma-

chu Sejmu Śląskiego. Podczas 
uroczystości wicemarszałek 
województwa śląskiego, Bartło-
miej Sabat, wręczył oficjalne po-
wołania nowym członkom rady. 
Rada seniora to organ doradczy, 
który pracuje na rzecz rozwoju 
regionalnej polityki senioralnej.

Śląska Rada Seniorów – czym zajmie się w nowej kadencji

Młodzi jaworznianie 
wystartowali w mistrzostwach 
Śląska U14 w Gliwicach.

Lekkoatleci z naszego miasta 
wystartowali w mistrzostwach 
Śląska organizowanych w Gli-
wicach. Te zawody obejmowa-
ły starty w kategorii U14, czyli 
sportowców urodzonych w la-
tach 2011-2012. Nasze miasto 
reprezentowali podopieczni tre-
nera Piotra Kuzaka z MCKiS Ja-
worzno, którym udało się ustano-
wić nowe rekordy życiowe oraz 
klubowe.

Te drugie, czyli rekordy klubo-
we ustanowione zostały przez ta-
kich zawodników jak:
· Adrian Duda, który w wieloskoku 

pokonał dystans 8,94 metrów.
· Nadia Krawczyk, Laura Połętek, 

Julia Chabior, Emilia Rataj, które 
w sztafecie 4x100 uzyskały czas 
62.04 sekund.
Na wysokich miejscach również 

uplasowali się Łukasz Bury, który 

Młodzi adepci lekkoatletyki na mistrzostwach Śląska

Mistrzostwa Śląska U14 (fot. Piotr Kuzak)

OGŁOSZENIE

ul. Jana Kantego Steczkowskiego 8 Znajdź Nas 
na facebooku

 Proste uzyskanie faktury

 Automatyczne zasilanie kart

 Faktury zbiorcze

w finale zajął 6. miejsce oraz Adrian 
Duda, osiągający to samo miejsce, 
lecz w biegu na 300 metrów.

To jednak nie była jedyna oka-
zja dla podopiecznych trenera 
Piotra Kuzaka do zaprezentowa-
nia swoich możliwości. Odbyły 
się również mistrzostwa Śląska 
w kategorii U12, czyli zawodni-
ków z roczników 2013-2014. Te 
odbywające się w Rudzie Śląskiej 
zawody również pozwoliły na usta-

nowienie rekordów dla młodych 
adeptów królowej sportu. Rekor-
dy klubowe w tym wypadku pobili:
· Oliwia Rychel, która w skoku w dal 

ze strefy osiągnęła wynik 3,91m; 
60m – 9,73s

· Mikołaj Myśliwiec – 60m – 9,78s
· Milena Marcela, Zofia Tokarczyk, 

Monika Ryś, Oliwia Rychel z cza-
sem 68,49 sekund w sztafecie 
4x100.

Dariusz Janowski

Pierwsze posiedzenie III kaden-
cji Śląskiej Rady Seniorów odbyło 
się dziś, 15 października, o godzinie 
11:00 w sali błękitnej. Rada, skła-
dająca się z członków wyłonionych 
z całego regionu, ma na celu repre-
zentowanie interesów seniorów, ini-
cjowanie działań, a także doradza-
nie i wnioskowanie w kwestiach 
związanych z polityką senioralną 
w województwie. Rada ma służyć 
jako platforma współpracy, na któ-
rej poruszane będą kluczowe kwe-
stie związane z poprawą jakości ży-
cia seniorów.

Już po raz trzeci w radzie znala-
zła się Krystyna Łaźnia, prezes Ja-
worznickiego Uniwersytetu Trzecie-
go Wieku.

Śląska Rada Seniorów składa 
się z 19 członków i działa jako or-
gan opiniodawczy i doradczy przy 
Marszałku Województwa, a jej ka-
dencja trwa 3 lata. Jej misją jest in-
tegrowanie środowisk osób star-
szych, wspieranie wymiany dobrych 
praktyk oraz budowanie przestrzeni 
przyjaznej seniorom, w tym włącze-
nie zagadnienia starzenia się do re-
gionalnych strategii. Marszałek wo-

jewództwa śląskiego, Wojciech Sa-
ługa zwraca uwagę na to, jak istot-
nymi kwestiami będzie zajmować 
się rada i z optymizmem podcho-
dzi do przyszłej współpracy z se-
niorami.

Możemy założyć, że będą to na 
pewno sprawy związane z dostęp-
nością do lekarzy specjalistów, ale 
też dalszych projektów dotyczących 
aktywizacji środowiska seniorów. 

Krystyna Łaźnia w III kadencji Śląskiej Rady Seniora, fot. slaskie.pl

– Dzisiejsi seniorzy to osoby kocha-
jące turystykę, uprawiające sport, 
wręcz zakochane w nordic walkin-
gu, bardzo chętnie biorące udział 
w zawodach sportowych, czego 
przykładem były choćby olimpiady 
senioralne organizowane na Stadio-
nie Śląskim. Patrzyłem na to z nie-
skrywanym podziwem, bo wielu 
trzydziestolatków czy czterdziesto-
latków mogłoby pozazdrościć fi-
zycznej sprawności i kondycji oso-
bom, których tych wiosen miały 
o dekadę czy o dwie więcej. PESEL 
w niczym ich nie ograniczał – mówi 
Wojciech Saługa.

W spotkaniu uczestniczyły rów-
nież radne Sejmiku Województwa 
Śląskiego, Aldona Węgrzynowicz 
i Ewa Chmielorz, a także dyrek-
tor Regionalnego Ośrodka Polityki 
Społecznej Województwa Śląskie-
go, Anna Zasada-Chorab. Wszyscy 
uczestnicy podkreślali wagę wspól-
nych działań na rzecz seniorów oraz 
wyrazili nadzieję na owocną współ-
pracę w nadchodzących latach.

Nowym członkom rady serdecz-
nie gratulujemy i życzymy sukce-
sów w realizacji założonych celów!

Wywiad z marszał-
kiem województwa 
śląskiego, Wojcie-
chem Saługą po po-
wołaniu nowej kaden-
cji rady seniorów:

Poznaliśmy właśnie nowy skład 
Śląskiej Rady Seniorów. Dla 
przypomnienia, będzie to 19 
radnych, których zadaniem jest 
kreowanie polityki senioralnej 
w regionie.

Dzieje się tak już od blisko de-
kady, ale inicjując ideę powołania 
Śląskiej Rady Seniorów taki mie-
liśmy właśnie zamysł – aby było 
to ciało opiniotwórcze, które po-
zwoliłoby nam lepiej zrozumieć 
to wyjątkowe przecież środowi-
sko. Lepiej je poznać i otworzyć 
się na jego potrzeby. Zależało 
nam też na zerwaniu z pewnym 
obowiązującym stereotypem po-
strzegania seniorów, bo mentalnie 
gdzieś się przyjęło, że kolory jesie-
ni życia muszą być szare i smut-
ne. Nic bardziej mylnego. Se-
niorzy są skarbnicą wiedzy, mają 
dużo doświadczeń i wiedzy, z któ-
rej młodsze pokolenia mogą z po-
wodzeniem skorzystać. Ich opinie 
mogą być wiążące dla każdej lo-
kalnej władzy. Samorządom dzię-

ki temu łatwiej jest się otwierać 
na ich oczekiwania. Srebrne po-
kolenie jest aktywne, ma ogrom-
ny potencjał, wciąż może być kre-
atywne z uwagi wolny czas. Ow-
szem, konieczne jest tworzenie 
programów czy akcji specjalnych 
jak choćby Koperta Życia, ale rów-
nie ważne jest tworzenie strategii, 
które pozwolą osobom starszym 
cieszyć się długo dobrą kondycją. 
Żyjemy coraz dłużej, dlatego po-
winniśmy też zadbać o to, by też 
jak najdłużej być w dobrej formie.

Wiadomo na jakich problemach 
i zagadnieniach skoncentrują 
się radni-seniorzy nowej 
kadencji?

W chwili, gdy rozmawiamy, jeste-
śmy jeszcze przed inauguracyjnym 
posiedzeniem Śląskiej Rady Senio-
rów nowej kadencji, ale możemy 
założyć, że będą to na pewno spra-
wy związane z dostępnością do le-
karzy specjalistów, ale też dalszych 
projektów dotyczących aktywizacji 
środowiska seniorów. Dzisiejsi se-
niorzy to osoby kochające turystykę, 
uprawiające sport, wręcz zakochane 
w nordic-walkingu, bardzo chętnie 
biorące udział w zawodach sporto-
wych, czego przykładem były choć-
by olimpiady senioralne organizowa-
ne na Stadionie Śląskim. Patrzyłem 
na to z nieskrywanym podziwem, 

bo wielu trzydziestolatków czy czter-
dziestolatków mogłoby pozazdro-
ścić fizycznej sprawności i kondycji 
osobom, których tych wiosen miały 
o dekadę czy o dwie więcej. PESEL 
w niczym ich nie ograniczał. Senio-
rzy mają też ogromną chęć ciągłego 
kształcenia. Jak już wspomniałem, 
mają po prostu więcej czasu, który 
chcą spożytkować na nadrobienie 
zaległości z przeszłości. Dlatego też 
Uniwersytety Trzeciego Wieku cie-
szą się tak olbrzymią popularnością.

Na początku września 
w Skansenie w Parku 
Śląskim odbyła się kolejna 
edycja targów Silver Silesia. 
Frekwencja byłą imponująca.

I trzeba dodać, że przyjechali 
na tę imprezę seniorzy z całego re-
gionu i nie przeszkadzała im nawet 
pogoda, która w pewnym momencie 
przestała uczestników rozpieszczać. 
Ale to też tylko utwierdza nas w prze-
konaniu, że jest to środowisko, które 
warto i trzeba wspierać, bo jest bar-
dzo ważną częścią społeczności. Wi-
dzieliśmy seniorów rozśpiewanych, 
wesołych, tworzących amatorskie 
zespoły folklorystyczne. Uczmy się 
od seniorów pogody ducha. Wno-
szą wiele kolorytu do naszego ży-
cia. Wsłuchujmy się w ich głos. Na-
prawdę warto.  

Klaudia Sedlaczek-Hebda

eprasa.pl d6184531b4
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Ogłoszenia drobne

PARCELA 
Biuro Nieruchomości

Wiedza i 23-letnie 
doświadczenie

Jaworzno, Królowej Jadwigi 22
www.parcela.jaw.pl

tel. 32 751 91 51

Atrakcyjne warunki 
współpracy

Jaworzno, ul. Grunwaldzka 54A
Profesjonalna obsługa zakresie 

obrotu nieruchomościami, 
scalania i podział gruntów.

Zapraszamy
Renata Rębielak tel. 796 500 086

Kamil Cebula tel. 535 858 520

Jaworzno, ul. Grunwaldzka 54A
Profesjonalna obsługa zakresie 

obrotu nieruchomościami, 
scalania i podział gruntów.

Zapraszamy
Renata Rębielak tel. 796 500 086

Kamil Cebula tel. 535 858 520

Masz wąską działkę? 
Przyjdź! 

Scalimy ją. 
Tel. 535 858 520

27/p/20

22/d/22

Z KOMORNIKIEM 

32-260-00-33, 516-516-611

Rekrutujemy na stanowisko: DZIENNIKARZ. 

62/D/2011

NIERUCHOMOŚCI
SPRZEDAM 

PA R C E L A  S p r z e d a m 

PARCELA Sprzedam dom 

PA R C E L A  S p r z e d a m 

KUPIĘ
Osoba prywatna kupi 
dom lub mieszkanie 
na terenie Jaworzna 
506327471 

mieszkanie w Jaworz-
nie - 608-019-620 

kom.: 601-919-961 

WYNAJEM

PRACA
DAM PRACĘ

tel. 606 28 75 52

budowlanego 
tel. 606 28 75 52

SZUKAM PRACY 

przedmiotów na poziomie 

USŁUGI

tel. 32 752 95 99, 
603 090 508

Cyklinowanie 

602 578 174

Przeprowadzki kom-

220 64 27, 531 944 531 

gonty papowe,
papa termozgrzewalna 
tel. 605 835 147

papa termozgrzewalna, 
gonty papowe 
tel. 605 835 147

MOTORYZACJA
KUPIĘ

Skup aut, osobowe, 

uszkodzone. 

531 666 333

JARMARK 
KUPIĘ

NAUKA

Zapraszam

INNE

Z OSTATNIEJ CHWILI
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perm
anentna pow

ieść satyryczna
pisana przez życie – odc. 627

Jakub D
ąbek

Jaw
orzno m

ało znane 
– w

ojew
ó

d
ztw

o
 kato

w
ickie

Podział adm
inistracyjny PRL-u w

 latach 1975-98 (w
ikipedia)

Z okazji sw
ego dorocznego św

ięta nauczyciele 
otrzym

yw
ali nagrody, dyplom

y uznania, laurki 
i kw

iaty. N
ie zabrakło też serdecznych życzeń,

tych osobistych i tych zaw
odow

ych. A co ży-
czyliby sobie nauczyciele w

 dniu ich św
ięta? 

Cichutko m
ów

ią, że życzyliby sobie, aby w
 ich

pracy było m
niej papierologii, a w

ięcej czasu 
na to, by uczyć dzieci i rozw

ijać ich talenty 
i zam

iłow
ania. I niech się spełniają ich życzenia!

Tego w
łaśnie całem

u gronu pedagogicznem
u 

życzym
y.

N
ad naszym

 niebem
, w

śród gw
iazd, m

ożna było 
zobaczyć kom

etę. Fotografow
ie cieszyli się, 

bo w
 różnych ujęciach ją uchw

ycili na zdjęciach, 
którym

i chw
alili się w

 internecie. Innym
 ludziom

 
kom

ety budzą strach i obaw
iają się, że nad-

chodzi koniec św
iata. Są i tacy, którzy patrząc

w
 niebo i oglądając kom

etę, cieszą się i w
ierzą, 

że ich niespełnione m
arzenia w

reszcie się 
spełnią. Reasum

ując, patrząc na lecącą kom
etę, 

każdy w
idzi w

 niej coś innego. Jedni nadzieję, 
a inni zapow

iedź klęski. A co Tobie, czytelniku, 
kojarzy się z kom

etą?

W
 zeszły czw

artek, czyli 17 października
na niebie w

iedzieliśm
y pełnię K

siężyca. Sa-
telita Ziem

i św
iecił m

ocnym
 blaskiem

. Pełnia
ta nazyw

ana jest Pełnią M
yśliw

ych lub K
siężyc

Krw
aw

y. N
azw

a ta w
yw

odzi się z faktu, że blask 
K

siężyca jest tak m
ocny, że m

yśliw
i w

ykorzy-
styw

ali go do nocnych polow
ań. Jak pow

iedział
nam

 jeden z m
yśliw

ych, nazw
a jest praw

dziw
a, 

bo kiedy K
siężyc m

ocno św
ieci, to w

idoczność 
jest dobra, ale nie jest w

ym
agane, by koniecz-

nie na polow
anie w

yruszać. N
o, chyba że inne 

koła m
yśliw

skie to w
ykorzystują, ale jego koło 

m
yśliw

skie nie.

N
a jaw

orznickiej scenie w
ystąpił zespół Czer-

w
one G

itary. Sala zapełniła się fanam
i piosenek 

„Pow
iedz stary, gdzieś ty był?” czy „Kw

iaty 
w

e w
łosach”. Po koncercie jeden z fanów

, który 
uw

ielbia ten zespół, stw
ierdził, że piosenki 

są super. A w
ykonanie ich chw

yciło go za serce, 
bo to piosenki z jego m

łodości. Tylko że człon-
kow

ie zespołu jakby odm
łodnieli, a jem

u tęskno
za tym

i, co to pięćdziesiąt lat tem
u na scenie 

śpiew
ali.

O
d 1999 roku teren m

iasta Jaw
orz-

na jest częścią w
ojew

ództw
a 

śląskiego. N
ijak m

a się to jednak 
z realiam

i kulturow
ym

i czy etnogra-
ficznym

i, które kształtow
ały się przez 

pokolenia. P
rzez całe stulecia zw

iązani 
byliśm

y w
 ten czy inny sposób ze sto-

łecznym
 K

rakow
em

, czy jako część księ-
stw

a, czy w
ojew

ództw
a. N

aw
et w

 czasie 
zaborów

 ośrodkiem
 stołecznym

 był dla 
nas K

raków
. D

laczego jednak po realiach 
reform

y adm
inistracyjnej, obow

iązującej 
w

 latach 1975-98, kiedy stanow
iliśm

y 
część w

ojew
ództw

a katow
ickiego, nie 

pow
róciliśm

y do w
ojew

ództw
a krakow

-
skiego? O

tóż decyzja została podjęta 
w

ów
czas przez w

łodarzy naszego m
ia-

sta, była jednak dość logicznym
 pokło-

siem
 stanu, który utrzym

yw
ał się w

ła-
śnie do roku 1998.

D
w

adzieścia trzy lata w
cześniej do-

konano w
szak zm

iany podziału adm
ini-

stracyjnego naszego kraju. W
 pierw

szej 
kolejności zniesiono trójstopniow

y podział, 
likw

idując pow
iaty. D

okonyw
ano rów

no-
cześnie dość sztucznego łączenia przy-
w

róconych co dopiero gm
in, zm

ieniano ich 
granice, a naw

et nazw
y. O

d tego m
om

entu 
Polska R

zeczpospolita Ludow
a podzielona 

m
iała być na 49 w

ojew
ództw

, te zaś skła-
dać się m

iały z gm
in. W

ielu było takich, 
którzy śm

iali się w
ów

czas, że Polska m
iała 

się składać niem
al z pięćdziesięciu w

oje-
w

ództw
, tak jak Stany Z

jednoczone A
m

e-
ryki Północnej składały się z niem

al pięć-
dziesięciu stanów

 kontynentalnych. D
aleko 

jednak było m
ałym

 w
ojew

ództw
om

 Polski 
Ludow

ej do dużych stanów
 U

SA
. Pod każ-

dym
 w

zględem
. C

o praw
da w

prow
adze-

nie now
ego podziału adm

inistracyjnego 
m

iało uspraw
nić zarządzanie krajem

, nie 
liczono się jednak z realiam

i kulturow
ym

i 
czy etnograficznym

i. Tam
ta sytuacja sta-

ła w
 sprzeczności ze stanem

 utrw
alonym

 
od w

ielu pokoleń. N
ow

y układ tak napraw
-

dę stał się narzędziem
 do niw

elacji starych 
układów

 w
 terenie i w

iększego w
p

ływ
u 

partii na szczeblu lokalnym
. N

ow
e w

oje-
w

ództw
a były m

ałe, niezbyt ludne i niem
al 

zupełnie podporządkow
ane w

ładzy cen-
tralnej.

D
o zasadniczej zm

iany doszło także 
w

 naszej okolicy. W
raz z przytoczoną re-

form
ą teren dzisiejszego Jaw

orzna w
cie-

lony został do now
ego w

ojew
ództw

a; w
o-

jew
ództw

a katow
ickiego. Takow

e istniało 
już w

cześniej, choć w
 innych granicach 

do roku 1975. Jednak teraz w
yłączono 

z niego C
zęstochow

ę z okolicam
i (tw

o-
rząc w

ojew
ództw

o częstochow
skie) oraz 

B
ielsko-B

iałą (tw
orząc w

raz z okolicam
i 

w
ojew

ództw
o bielskie). Z

 reszty nato-
m

iast utw
orzono now

e w
ojew

ództw
o 

katow
ickie. C

o istotne jednak, w
łączono 

do niego znaczną część daw
nego w

o-
jew

ództw
a krakow

skiego. B
ył to teren 

pow
iatu chrzanow

skiego oraz szeroko 
pojętego Z

agłębia. Sytuacja taka w
y-

w
ołała w

ów
czas duże zdziw

ienie. Także 
u nas w

 Jaw
orznie. W

ielow
iekow

e zw
iązki 

z K
rakow

em
 zostały zerw

ane. W
ydaw

ać 
by się m

ogło, że pow
ołanie w

ielu m
ałych 

w
ojew

ództw
 przyczyni się do decentrali-

zacji kraju, w
yrów

nania różnic pom
iędzy 

poszczególnym
i jednostkam

i (w
ojew

ódz-
tw

am
i) i szybszego rozw

oju kraju. Tak 
się jednak nie stało. A

le jak to m
ożliw

e, 
że do now

ego w
ojew

ództw
a katow

ickiego 
w

łączono także Jaw
orzno i teren pow

iatu 
chrzanow

skiego. O
dpow

iedź jest bardzo 
prosta. Ó

w
czesna w

ładza chciała skum
u-

low
ać w

 jednym
 w

ojew
ództw

ie okoliczny 
przem

ysł, zarów
no ten w

 ram
ach G

órno-
śląskiego O

kręgu P
rzem

ysłow
ego, Z

agłę-

bia, jak i Jaw
orznicko0C

hrzanow
skiego 

O
kręgu P

rzem
ysłow

ego. N
ijak się to m

iało 
do realiów

 historycznych, etnograficznych 
czy kulturow

ych. W
ojew

ództw
o to stać 

się m
iało w

szak m
odelow

ym
 w

ojew
ódz-

tw
em

 Polski Ludow
ej, na terenie którego 

skupiać się m
iał rozw

ijający się w
 okolicy 

przem
ysł. Z

 pozoru fakt ten w
ydaw

ał się 
dość logiczny. A

le tylko z pozoru. Stan 
taki utrzym

yw
ał się do końca 1998 roku. 

D
oprow

adził jednak do w
ielu zafałszow

ań 
i przekłam

ań. O
d tego m

om
entu bow

iem
 

teren Jaw
orzna był i jest do dziś m

yl-
nie utożsam

iany ze Śląskiem
. Stan z lat 

1975-1998 doprow
adził także (poniekąd 

słusznie) do utrzym
ania Jaw

orzna w
 gra-

nicach obecnego w
ojew

ództw
a śląskiego, 

w
 zw

iązku z różnego rodzaju pow
iązaniam

i 
narosłym

i w
 ostatnich dziesięcioleciach. 

Stan ten jednak m
a się absolutnie nijak 

do kontekstu historycznego i kulturow
ego, 

w
 ram

ach którego tożsam
ość terenu obec-

nego Jaw
orzna pow

staw
ała i kształtow

ała 
się przez pokolenia, a dziś definiow

ana 
jest nie do końca zgodnie z praw

dą histo-
ryczną .

J
A

R
O

S
Ł

A
W

 S
A

W
IA

K

Skw
er przy W

spólnocie Betlejem
 (fot. W

spólnota Betlejem
)

Skw
er św

. Teresy od D
zieciątka Jezus przy W

spólnocie B
e-

tlejem
 w

 Jaw
orznie nabiera now

ego oblicza. Teren, który 
w

ykończony będzie w
 stylu H

undertw
assera, prezentuje się 

coraz okazalej.
Z

a w
ykończenie elem

entów
 skw

eru w
 stylu H

undertw
assera od-

pow
iadają sam

i m
ieszkańcy W

spólnoty B
etlejem

. Po zakończeniu 
prac m

iejsca m
a być w

yraziste i oryginalne. B
edą dom

inow
ać ja-

skraw
e kolory oraz brak sym

etrii w
e w

zorach. M
ieszkańcy w

spól-
noty, a zarazem

 w
ykonaw

cy prac, są póki co zadow
oleni z jej efek-

tów
. A

 w
am

 jak się podoba?  
 

A
Z

/FO
T. W

S
P

Ó
LN

O
TA B

E
T

LE
JE

M

Skw
er przy W

spólnocie Betlejem
 

nabiera now
ego oblicza

A
nom

alie 
pogodow

e
Tak nagle w

yrw
any

ze snu w
 środku nocy

w
idzę przez firanki

w
 oknie atram

entow
e

ciężkie chm
ury

z językiem
 b

łyskaw
ic

burza nocą bije
w

 gong na alarm
bez żadnego w

stępu
na hura deszcz z gradem
uderza w

 parapet blaszany
w

ydaje instrum
entów

różne d
źw

ięki,

W
iatr gra solo na trąbce

ból po kościach
księżyc przejedzie
w

 szpitalu na białej sali
p

łacz jest zaklęty
czas solennej ciszy

nie odchodzi tak nagle
szum

 naw
ałnicy w

ody
z m

ej g
łow

y i nie przestaje
nocą grać m

uzyka
jak na T

itanicu.

U
nosi się w

 oceanie
rozlanej pam

ięci
m

uzyka na łodzi
ratunkow

ej p
łynie

z datą now
ego dnia

kuku
łka ucieka z zegara

g
łosi now

e życie
po w

ielkiej pow
odzi

w
 ludziach jest w

iara
to nie była
Stw

órcy kara,

Tego lata
N

iebo było p
ogodne

gorąca kula słońca
żarem

 ziem
ię grzeje

w
 przyrodzie m

usi
być rów

now
aga

szalone są burze
deszcz z gradem

 leje.

P
raw

da dzisiaj
g

łośno krzyczy
ile w

ody leją
od lat politycy,

czy sam
 P

an B
óg

dał nam
 w

ody m
orze?

ludzie staw
iali w

ały
ochronne z piaskiem
z w

orkam
i w

 pokorze,

P
od naporem

 w
ysokiej

w
ody zalew

ane były
w

ioski i m
iast ulice

w
ielkich zniszczeń

po pow
odzi słow

am
i

ja to się nie doliczę,

A
 ja w

trącę tylko
dzisiaj jedno słow

o
krytykow

ać koalicję
jest niezdrow

o. 

C
i co nie rzucali

na w
ały ochronne

w
orki z piaskiem

w
 ko

ło tej pow
odzi

teraz krzyczą
z w

ielkim
 w

rzaskiem
.

Jan R
yszard D

rąg

– C
zu

ć, że id
zie zim

a, d
etektyw

ie.
– N

o
, b

o
 n

ie w
szyscy m

ają eko
lo

-
g

iczn
e o

g
rzew

an
ie, sąsied

zie.
– A

le za to
 b

ęd
zie śn

ieg
 i d

zieci 
b

ęd
ą się cieszyć.

– A
 co

 ty lu
b

isz sąsied
zie n

ajb
ar-

d
ziej zim

ą?
– D

la m
n

ie n
ajlep

sze są san
ki, ale 

n
a łyżw

ach
 też m

o
g

ę p
o

jeźd
zić.

– N
o

 to
 b

ęd
ziesz m

iał o
kazję, 

b
o

 w
 Jaw

o
rzn

ie zaw
sze jest m

iej-
skie lo

d
o

w
isko

.
– C

h
yb

a b
yło

.
– B

yło? O
 czym

 m
ó

w
isz?

– K
ied

yś b
yło

 n
a A

zo
tan

ii, p
o

tem
 

p
rzed

 h
alą, w

 ko
ń

cu
 p

o
d

 p
łaszcz-

ką, a teraz n
ie w

iad
o

m
o

 g
d

zie 
b

ęd
zie i w

 jakiej p
o

staci.
– D

laczeg
o?

– Po
d

o
b

n
o

 m
iasto

 sp
rzed

ało
 in

-
stalację lo

d
o

w
iska, b

o
 jakąś tam

 

cześć zg
u

b
ili i się n

ie o
p

łacało
. 

I w
 o

g
ó

le b
yło

 w
 fataln

ym
 stan

ie.
– I kto

 to
 ku

p
ił?

– Tu
 ciekaw

o
stka, b

o
 ku

p
ił 

to
 kto

ś, kto
 m

o
że w

 tym
 ro

ku
 

b
ęd

zie też w
yn

ajm
o

w
ał.

– A
le to

 sam
o?

– M
o

że n
ie to

 sam
o

, ale in
n

e.
– N

o
, n

ie żartu
j.

– A
 sm

aczkó
w

 jest jeszcze w
ięcej, 

b
o

 ten
, co

 ku
p

ił, to
 d

o
b

rze w
ie

-
d

ział, co
 ku

p
u

je.
– M

ian
o

w
icie?

– In
teresy w

 M
C

K
iS-ie ro

b
i się 

ró
żn

ie. M
yślę, że p

rzed
 zim

ą jesz-
cze d

etektyw
i się tym

 zajm
ą.

– A
 to

 ciekaw
o

stka. N
ie m

o
g

ę się 
d

o
czekać.

– Ja ró
w

n
ież, ale zn

ając d
yrekto

-
ra, to

 n
a p

ew
n

o
 zn

ajd
zie n

a to
 ja-

kieś d
o

b
re w

ytłu
m

aczen
ie.
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